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Kraków, piątek 24 stycznia 1941 r. 


DZIENNIK PORANNY 


Nadzalans, a nla samówiona przea Redakcję reko- 
play, będą uwranana autorom jedynie wówaraa, gdy 
dołączona zastaną znaczki pomtowe na opłacania 


Minister Matsuoka o polityce 
zagranicznej Juponiji. 


e o WE Stanów Zjednoczonych. 


Ww PIĆ ciagu Matenaka RS 
„Uznaliśmy za awój cel przywrócenie 
wszystkim narodom obszerniajszej Azji ich 
pierwotnej i należ nej im sytuacji, popiera- 
nie porozumienia i współpracy pomiędzy 
niemi i stworzenia w tem spoeżb przykładu 
uniwersalnej jedności. Pakt Trzech prze- 
widuje, że daponja uznaje kierownictwo 
Niemiec i Włoch odnośnie do ich idaa- 
tycznych dążeń w Furopie. _ 

Pakt. daleki od jakiegokolwiek wrogiega 
nastawiemia wobec któregoś z krajów. sta- 
nowl 

widoczny symbol pakojowaj, ala sllnej 


wspólpracy, 
zmierzającej do stworzenia nowego po- 
rządku na świecia, Zgodnie z postanowie- 


niami tegn nkładn wydano Sn ta.rz7U17eMta, 
zmierzajace da _ etworzem w PORE 
tych trzech państw mieszanych komisyj. W 

ten sposób przyjacielskie stosunki pomie- 
dzy trzema narodami ukszłałtowaly się i 
szcze ściślej pod wzgledem politycznym, 
wojskowym, gospodarczym i kulturalnym. 

W ciagu ubiegłego listopada przystąpiły 
do paktu Węgry. Rumunja i Slowacja. Nie 
potrzebuję powtarzać, że dyplomacjn ja- 
pońska widzi swój eel w ideale „Hakko 
Ichm“, to jest panen zjednoczeniu 
wszystkich | nara pad jednym dachem i 
że włącza ona Pakt Trzech Mocarstw do 
zlównych wytyczaych awei działalności. 

W zwiazku z tem pragnałbym Bonzo» 
zastanowić się nad art. A Paktn Trzech M 
camtw. Artykul ten przewiduje, że 

układające sie mocarstwa udzielają 

sobie wzajemnej] pomocy 

przy pomocy wszelkich środków politycz- 
nych, gasnodarczych | wajskowych na wy- 
padek, gdyhy Jedna z mocarstw traktato 
wych zostala zaatakowane przez Jakieś 
państwo nie zawikiane w akecnej chwili w 
wojne auranejską, lub w konflikt chiński, 
W razie gdyby uastąnił taki atak, wchodzi 
amtomatyconia w życie zobowiązanie, prze- 
widziane w art 3". 

Nastepnie Matenoka omówi? stosunki Ja- 
ponji z Mandżukuo, poczem dał przegląd 
zagadnień politycznych. gaspodarczych i 
wojskowych w odniesienin do Chim, Na- 
stepnie omówił stosunki Japonii z Indja- 
ml halenderskiemi, francuskiemi, Indochl- 
nami I Syjamem, jako czlonkami nowego 
obszaru gospodarczego. 

Już choćby ze wzęlelów geograficznych, 
oświadczył on — Indje holenderskie i 
francnekie Indochiny powinny nawiązać 
ścisle stosunki z Japonia. Z tego powodu 
Japonia 'rozpaczęła rokowania z Tndjami 
holenderskiemi, datyczące głównie wywozu 
ropy i innych ważnych surowców. Z In- 
dochinami franenskiemi tocza się ohecnie 
rokawania. które mają przebieg pomyślny. 

Zkolei Matauoka przeszedł da 


omawlania stosunków z Rosją sowiecką, 


oświadczając, ża obecne stosunki dyploma- 
tyczna między Japonją | Rosją muszą wlec 
poprawie. 

„liezynimy najdalej nosnniete wysiłki — 
oświadczył on — aby zlikwidawać wzajem 
ne nieporozumienia i a ile możności dopro- 
wadzić do zasadniczego i daleko sięgające 
go uzgodniania atosnnków dyplomatycz- 
nych“. Właśnie w chwili ohecnej toczą się 
rokowania w sprawie zagadnień graniez- 
nych, rybołówstwa i koncesyj japońskich,w 
nólnocnym Sachalinie, a kilka z tych kwe 
styi znajduje się na drodze da uzgodnienia. 

„W tym punkcie Niemcy i Włochy podzie- 
laja pragnienia Janonii. Postanowienia 
art. 5 Paktu Trzech Mocarstw pozwalaj 
na jasne zrozumienie. że pakt nla Jest skle- 
rawany przeciwka Związkowi Sowleckie- 
mu. Mamy poważne nadzieje, ża Moskwa 
rozumie istotne zamiary Japonji i że oba 
kraje w duchu wzajemnej życzliwości i po- 
gm osiągną poprawę awoich stosun- 

w“. 


W dziedzinie handlu zagranicznega 
Japon]] 

Matsuoka oświadczył. że zarówno Stany 
Zjednoczone, Jak I Anglia razpoczęły poll- 
(IS najostrzejszych anlczań, podczas 

kiedy dominja i kolonie brytyjskie czynią 
przeszkody żegludze japońskiej, Z tego 

wodu Japonja jest zmuszona do wytąż: 
największych sil w klsruaku swolch naro- 
dowych zbrojeń, ażeby z jednej strony od- 
pawiedziać na nacisk z zewnąlrz, a poza- 
tem przygotować obszary wielkoprzestrzen 
nego terenu Azji da gospodarki samowy- 
starczalnej, celem zabezpieczenia własnego 
życia gospodarczego, 

Przechodząc do stanowiska Stanów Zje- 
dnoczonych Matanoka stwierdził, że 

kraj ten nia okazuje żadnaga z: 

mienia dlia nowego uporządkowania 

wielkoprzestrzennej Azji, 


stanowiącego życiowa zagadnienie Japon]i. 
Stany Zjednoczona zdają się upatrywać 
swoją wschodnia linię obronna na środ- 
kowym Atlantyku. zań OE linię o- 
bronna na wschodn.ej części Oceanu aż 
kojnego pomiędzy Chinami a Morzem 
ludniawem. 


Jeżeli Stany Zjednoczone rajmują takie 
stanowisko, to moża tu mieć wpływ na 
aferę naszego panowania sz zachodnim 

nem Spokojnym. Sądzę, 
lu stanowiska Ameryki nie | mała być uwa- 
iane Jaka dadatnan) czynnik utrzymania po- 
koju światowego. 


Mówiąc atwarcie: Wyrażam ubolewanie 
z powodu takiego stanowiska Stanów Zje- 
dnoczonych ze względu na przyjaźń między 
Japonia i Ameryką, ze względu na pokój 
na Oceanie Spokojnym i z uwagi na po- 
z światowy. Mam niezłomną nadzieję, że 

tak wielki naród, jak naród Stanów SE 
noczonych okaże Świadomość swe] odpo- 
wledzialnaści za utrzymania pokaju, prze- 
myśli swoje stanowisko, opierając się na 
przesłankach religijnych i odważnie prze- 
kreśli przeszłość, celem niedopuszczenia do 
zrążącego kryzysu cywilizacji. Gdyby Sta- 
ny Zjednaczane miały zostać zawikłane w 
wajne europejską I adyby Japonja zasta- 
la zmuszona da wzlęcia udzialu w wojnie, 
parze wybuchłaby nowa wajna świa- 
owa" 


Wkońcu Matauoka oświadozyl, że Ja- 
ponja z każdym narodowym kryzysem ata- 
je sie wieksza i silniejsza. Stworzenie no- 
wego porządku na ńwiecie jako wielkiego 
celu Paktu Trzech Mocarstw zostanie z 
pewnością zrealizowane. Jeżeli naród ja- 
pański przygotuje się z calem zdecydowa- 
niem do tego zadania, wówezas przyszłość 
Japonii będzie zapewniona“. 


Ks. Konoye żąda jedności 
i solidarności narodowej. 


Przemówienie premjera w parlamencie japońskim. 


Toklo, 23 styczmia, W uhległy ponladzia- 
lek prem]er, książ Konaya dokonał otwar- 
cia 76 sesji parlamentarnej, przyczem wy 
głosił mowę, której treść dotyczyła głów- 
nie nowej struktury Japonii, Przedstawił 
mn jaka kanleczność stwarzenie Jedności 
I solidarności naradowej. 

Komuye m. in. oświadczył: „W naszej 
ojezyźuie koniecznością jest ustrój var- 
dowy w ealem tego słowa znaczeniu, Oraz 
rozwój narodowej obrony w najwyższem 
tega slowa poięcin. ahyśmy mogli zanew- 
nić narodowej polityce wystarczające ily- 
ści hrani, oraz uzbrojenia przy udzlela 
wszystkich sił narodu. Oo się lyczy za 
granicznej nolityki, te mamy do wypełnie- 
nia zadania, mające na celu rozwój na- 
szych narodowych poczynań oraz nadję- 
cle adpowiednich kraków. dotyczących sy- 
tuacji międzynarodowej. Na nierwszy plan 


wysuwa się zaprowadzenie nowego porząd 
ku w obszarze wschnduio-azjatyckim, o- 
partego na wypełnieniu zadań w sprawie 
Chin", 


Powołując sie na istnienie paktu trzech 
mocarstw, oświadczył Konoye, że Japonia 
ma na okn zabezpieczenie pokoju światło- 
wega i wprowadzenie stabilizacji etosan- 
ków w wielkim obszarze wschodnia-azja 
tyckim. Japan]a nie życzy zokle rozszerza 
nia konfliktu, ostrzega jednak, aby nle czy- 
niona jej trudności w tym wzaledzie. 


„Mam nadzieję — zakończył Konoye swe 
przemówienie — że nasz naród zdaje sobie 
sprawę z powagi sytuacji i że przejmie na 
siebie ponoszenie ciężarów i przejściowych 
braków i mając ten wzniosły cel na okn, 
ograniczy mię w swoich codziennych po- 
trzebach życiowych”. 


Dalsze głosy włoskie o spotkaniu 
Hitlera z Mussolinim. 


(=) Rzym, 23 stycznin. Spotkania Hitle- 
ra z Mussolinim stanowi również we środę 
naczelny tamat dzienników szymskich. 
Prasa rejestruje echa, nadchodzące z cale- 
go świata, przyczem również podkreśla, do 
jakiego stopnia prasa różnych krajów anu- 
je fantastyczne przypuszczenia, powodując 
się lakoniezną zwięzłością komunikatu u- 
rzędowega. 

Temu całemu gadulstwu radja i prasy — 
jak stwierdza „Glarnale d'Italia“ — można 
przeciwstawić jedno tylko zdanie, zaw 
rające uajczystszą prawdę: „Tam. gdzie 
spotykamy się z nieprzyjacielem, prowa- 
dzimy wspólnie walkę". Temat regularnie 
powtarzających się rozmów może zmie- 
niać się, stosownie de sytuacji wojennej, 
jednak wszystkie spotkania obn wodzów 


stanowią wyraz jednej tylko zasady: 
wspólności walki istniejącej jeszcze przed 
przylączeniem się Włoch da wojny. 

Ta wspólność dała się j GE poznać — pi- 
sze „Teware* w okresie, kiedy oba narody 
nasiawily swoje dążenia w kierunku jed- 
uego wspólnego celu. Od kiedy Niemcy po- 
częły czynnie zwalczać wajskowe postano- 
wienia traktatu wersalskiego, Włochy ata- 
nęły po strania Niemiec. Od chwili odzy- 
skania pelnej suwerenności w Nadrenii, aż 
do chwycenia za broń przez Włochy w 
czerwcu 1940 r. i aż do wspólnie podje- 
tych ataków powietrznych na Maltę, so- 
jusz niemiecke-włoski na śmierć i życie 
ujawnił sie wobec calego Świata. Od Nar- 
wik da Neghelli istnieje jeden tylko wspól- 
ny front, a przeciwko wspólnemu wrogowi 


prztmylk! zwrotnej. — Frenurmarata mies. 2,25 RM. 


u odnosgwalim do domn 2.50 RM. 


Kłopoty eksportowe 
Argentyny. 


Ruch LISTE w porcie La Plata 
am. nlemai rupałnie. 


dym dnlem caraz hardziej krytyczne, 
W ubiegły poniedziałek zakomunikowano, 
ża wywóz zboża do Europy w ubiegłym 
tygodniu wymiósł tylko 25 tom, a obecnia 
nadchodzą wiadomości, że w najwaźniej. 
szym porcie La Piata w prawincji Aires ad 
listopada ruch załadowczy zupelnie zamari, 
Również parowce węglowe, które normal: 
nie zacpatrywały się tu w towar, nie na- 
deszły, Jedynie kilka parowców-cystern 
zahrało swoje ładunki, 

W spichrzach od ówieró rokn złożanych 
jest około 16.000 tan zhożn gotowego da 
transportu. Ten stan rzeczy odbija się 
szczególnie dotkliwie na rahotnikach, któ- 
rych egzystencja jest po większej czaki 
zależna od rucha wywozowego. Również 
wszelkie starania częściowego wyrówna- 
nia zastoju eksportu zboża do Europy, za 
posrednictwem sprzedaży do innych konty- 
nentów, nie dały datychczas pozytywnego 
rezultatu. Nawet zaznacza się spadek wy- 
wozu do innych kontynentów. 

W ciągu ostatniago tygodnia załadowa- 
no na okręty zaledwie 7.120 ton, wobec o- 
krągło 10.000 ton w tygodniu poprzedzają” 
cym. oraz około 14.000 ton w tym samym 
tygodniu roku zeszłego. Ogólnie suma eku- 
portu pszenicy i mąki do miejsc przezna- 
czeń na całym świecie, wynosząca 7000 ton, 
stanowi zaledwie 14 część eksportu, doko- 
akc w tym samym okresie czasu rokn 
ubiegłego, a wynoszącego B ton. 


toczą m jednolicie zespolone działania 


Bre" w artykule wstępnym pod- 
wspólność frontu i jednolitość ak- 
eyj, piedienas do jakichkolwiek 
lub odchyleń w obecnej taktyce wo- 
„Nie może być mowy o jakiejś 
wojnie włoskiej lub wojnie niemieckiej, 
stanowiących odrebne i niezależne od sie- 
bie akcje. Tetnieje jedna tylko wspólna 
wojna, prowadzona przez oba narody w ah- 
solutnej i pełnej zgodności celów i metod. 
Oá zarówno pod wzgledem politycznym, 
jak i wojskowym atanowi bezwzględną 
jedność, a akcje na różnych terenach wo- 
jenych można obserwować i oceniać jedy- 
nie pod kątem widzenia wspólności poczy- 
ań. Zgodność poglądów, o której mówi 0- 
ticjalny komunikat, jest zasadniczym wā- 
rnnkiem zwycięstwa, oraz jedyną droga, da 
pokonania wspólnego wroga. który okazał 
się równocześnie wrogiem Evrapy". 

„Popola dl Roma" pisze, że Niemcy i 
Włochy walczą wspólnie na oswobodzonym 
ontynencie. aby z jednej strony 
zlikwidwać ostatnie przykra po- 
zastałości przeszłości, z drugiej zaś pogle- 
bić nowe idea idealnego wsnólżycia. Tdeł 
tych nie należy identyfikować z jakiemiś 
materjalnemi zdobyczami, natomiast ag 
mi sprawiedliwość i wolność dla wszyst- 
h narodów, uciskanych pod pozorem a- 
pieki i narażonych na wyzysk pod maską 
rzekomej „wolnej gospodarki". 


Rokowania handlowe sow.-greckie 
hez rezultatu. 


(=) Istamhuł, 23 stycznia. Jak słychać z 
wiarygodnego źródła, w poniedziałek prze- 
jechała przez Istambuł grecka komis. 
handlowa. powracająca do kraju pa bez- 
skntecznych rokowaniach w Moskwie. 


Rokowania, trwające przez 40 dni, w to- 
ku których Grecy starali się o uzyskanie 
od Związku Sowietów pszenicy i węgla, 
rozhiły się według przypuszczeń z powodu 
Żądania zbyt wysokich cen. Padobnn Ro- 
sjanie mieli wazóle admówić dostarczenia 
wegla i zażądać poprzedniegn wydania sze- 
e zakontraktowanych dawniej 

kióre jednak pozostają jeszeza 
na służbie hrytyjskiej 


Premje rolnicze we Włoszech, 


Rzym, 23 stycznia. Rokrocznie odbywa sią 
w Rzymie rozdania nagród za specjalna 
wyczyny w zakresię rolnictwa, przyczem 
nagrody wręczał sam Mnassolini. Rozdanie 
tych nagród odbywało się w grudniu i sty- 
czniu. w tym roku jednak wielka ta uro- 
czystość została adwołana. natomiasi od- 
będzię się ona w miastach maszczególnych 
prowincyj za żniwa ub. raku. 
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Niemiecki komunikat wojenny. 


Teatry w Londynie, 


Herno, 23 stycznia. Wadług wiadomości, 
ńochodzących z Londynu, agraniczyła się 
tamtejsza Życie kulturalne da hardza 
skramnych ram. F 
„„United Press" donosi, że 25.000 aktorów 
filmowych i artystów scenicznych jest bez 
pracy, względnie występuje za niskie ho 
norarja w okolicznościowych przedstawie- 
riach. Niejeden z nich zarabia tygodniowa 
16 funtów szt, podezas gdy poprzednio za 
rabiali tysiące. Tylka trzy teatry ndkywa- 
ja cadziennia przedstawienia papoludni: 
we, Pewne przedsiębiorstwo kinowe, posia 
dujące wiele lokali kinowych, wypowie 
działo ostatnio posady swoim pracowni- 
kom, chcąc zapewne zamknąć kilka kin. — 
Organizacja zawodowa aktorów teatral 
rych wypłaca swoim członkom tygodniowa 
1.800 funtów zapomogi. ` 

Trzy organizacje zawodowe artystów 
chcą obecnie uzyskać od rządu, aby przed 
stawienia teatralne były dostępne dla żoł 
nierzy i członków cywilnej ałużby obrony 
i aby również szkoły i najszersze koła pu- 
bliczności zostały zainteresowane w przed- 
stawieniach. Te same organizacje prosiły 
cstatnio ministra Morrisona, aby przed 
stawienia mogły sią odbywać w niedziele. 
Niektóra trupy teatralne, Jak np. znana 
Old Vic Players", Jak również „Sadle 
Wolla Opara Company" grają obecnie 
prowincji, a mianowicie w Lancashire 
w innych malych miejscowościach. Siedzi- 
ba tych trup teatralnych jeat obecnie nie- 
używany budynek przędzalni w Bunley. 


Zawieszenie pism komunistycznych 
w Angljl. 


Sztokholm, 23 stycznia. Jak donoszą z 
Londynu, na podstawia zarządzenia an- 
glelskiago ministra spraw wewnętrznych, 
żawlarzony zastał we wtorek komunistycz- 
ny dziennik „Dally Worker" oraz czasapi- 
ama „Week“, 

Zaknz ukazywania sią tych pism został 
umotywowany tem, ża pnblikowały one 
systematycznie materjał, który mógłby 
wśród Indności wywałać apór przeciwko 
dalszemu prowadzeniu wojny. Dalsze uka- 
zywanie sią wymienionych pism oraz ich 
kolportowanie będzie karane, 

Równocześnie wydano zakaz używania 
maszyn rotacyjnych i wszelkich innych 
maszyn drnkarakich, a biura dziennika 
„Daily Worker* zostały zamknięte przez 
policję, która ma zapobiec dalszemu ukazy- 
waniu negan 

„Daily Worker“ jest oficjalnym organem 
partyjnym komunistów w Wielkiej Bry- 
tanii. Czasopismo „Week“ było jedynie po- 
wielane i dostarezane abonentom, 


Potrzebne siostry miłosierdzia. 


Sztokholm, 23 stycznia. Angialskł mini- 
ntar zdrowia Mac Donald oś czył ostat- 
w radjo, że władze zdrowia publicznego 
uja licznych alóstr miłosierdzia I 
larak, celem leczenia wypadków 
b płucnych i zakaźnych, gdyż zwykły 
peranan szpitalny jest x nowodu niemiec- 
kich nalotów niezwykle DEO pracą 
i pielęgnowaniem rannych. 


Usuwanie angielszczyzny z Japonii. 


Tokia, 23 stycznia. Wedlug informacji o- 
ficjnlnego biura prasowego rządu japoń- 
skiego, zostaną obecnie wszystkie bary, ra 
stauracje, herbaciarnie itp. lokale rozryw- 
ząca dotychczas nazwy anglelskia 
nowane, otrzymując nazwy Japnń. 
Również różne gatunki papierosów, 
noszące nazwy angielskie, zostaną przemia- 
nowena, Rnpowanie języka angielskiego 
zaznaczy się również w akasowanin go w 
radju japońskiem. 


Berlin. 24 stycznia. Naczelna komenda 
armi! niemieckiej komunikuli 

„Jeden z operujących na wodach ocnanicz- 
nych okrątów wojennych zatopił dalsze 
nienrzyjaciełskia okręty handlowe La] 
pojemności 31.000 ton. Dawniejsze sukcesy 
tegoż okrętu, wyrażająca slę cyfrą ponad 
108.000 ton zatopionych okrętów, zostały 
Już opublikowane. 

W ciągu zbrojnogo wywiadu Jeden z sa- 
malntów hajowych zatopił na zach 
Irlandji okręt handlowy, nojemności 3.500 
tan. Pazatem obrzucana skutecznie bam- 
bami pewien port na południowo-wschod- 
niem wyhrzeżu Angliji | urządzenia kole- 
jowe. Ostatniej nocy nojedyncze samolo- 
ty zaatakowały rozmaite, ważne ze wzylę- 
dów wojennych objekty na wschodniem 
wybrzeżu brytyjskien.. 


Nieprzyjaciel zrzuelł wczoraj w godzi- | dzo 


nach wieczornych meznaczną ilość hamh 
rozpryskujących | zapalających w Nlam- 
czech Zachadnich. Ważne za wzgledów wo- 
Jsnnych obiekty nla zostały ti 

wstała szkoda jest nieznaczna. 
ba cywilna została zabita, trzy il 
lekka ranne. 

Lotnicy myśliwscy zastrzelili wczara] 
dwa nieprzyjacielskie sanraloty, trzeci zo- 
stał strącony przez artyleria marynai 
Jeden samolot niemiecki zaginął. 


Zacięte walki e Tobruk. 


Rzym, 24 stycznia. Włoski komunikat 
wojskowy z czwartku brzmi następująco: 
2 ilówna kwatera armji włoskiej komuni- 

uje: 

Na froncie greckim walki lokalnego 
znaczenia, w których nieprzyjaciel poniósł 
dotkliwe straty. 

Nieprzyjacielskie wojska zostały obrzu- 
cone bombami, Podczas nieprzyjacialskie- 
go nalotu na pewną miejscowość albańską 
jeden z włoskich samolotów myśliwskich 


natarł na nieprzyjacielskie samoloty, zæ- 
strzeliwując jeden z nich, a resztę zmusza- 
jae do ucieczki. 

Nadzwyczaj zażarta walka między sta- 
naowiskami placu Tobruk przeciągnęła silę 
przez wczorajszy dzień. Doniera po- 
południu Australijczycy wdarli się do sa- 
mego miasta, gdzie wszyatko było podpa- 
lone, a przestarzały okret „San Giorgio" 
został wysadzony dynamiiem w powie- 
trze, Na odcinku zachodnim kilka punkiów 
stawia jeszcze twardy opór nieprzyjaciel- 
skim atakom. Włoskie siły zbrojne, wal- 
czące w Tobruk, składają się z jednej dy- 
gizji, jak również kilku oddziałów mary- 
narki i strażników granicznych. Nieprzy- 
jaciel widział się sam zmuszony przyznać, 
ża straty, poniesione przez przeprowadza- 
jace atak pięć dywizyj, są szezególnie bar- 


ciężkie, 

Włoskie lotnietwa bombardowało nie- 
przyjacielskie koncentracja wcjsk. Nie- 
przyjacielskie lotnictwo dokonała nalotów 
na kilka miejscowości w Libii, gdzie epo- 
wodowano pewną szkodę. 

W Afryce wschadniej na froncie Sudanu 
działalność artyleryjska i wywiadowcza 
w rejonie Gallabat. Nieprzyjacielskie ata- 
ki ma rejon Cheru zostały odparte przez 
włoskie kontrataki, które zadały nieprzy- 
jacielowi dotkliwe straty, 

Na morzu Egejskiem nieprzyjacialskte 
samoloty usiłowały zaatakować jedną % 
włoskich baz lotniczych. Zostały one prze- 

ne ogniem włoskiej obrony przeciw- 
lolniezej, zanim zdołały wyrządzić jaką- 
kolwiek szkodę. Jeden eamolot został tra- 
fiony przez włoską artylerje przeciwlotni- 
oza i spad? w płomieniach. Inny samolot 
(wystrzelony z katapulty) został zestrzelony 
przez włoskie myśliwce w pobliżu pewnej 
nieprzyjacielskiej bazy. W nocy na 23 sty- 
cznia brytyjskie samoloty dokonały nalo- 
tu na Catanię i pewną inną miejscowość 
i Sycylji, nia wyrządzając jednak szko- 
ly. 


Churchill oczekuje rzekomo 
korzystniejszej sposobności. 


Sztokholm. 23 stycznia. Na ostatniem pa- 
zledzeniu lzhy Gmin zwrócona alą pod a- 
dresem Churchilla z natarczywą prośbą, 
aby wypełnił swe przyrzeczenia | zakomu- 
nikował wreszcie toje obecnej walny. 

„Brytyjski rząd — oświadcza wymijają- 
co C! ER a kra? na, R korzyat- 
ng sposobność, aby ogi aracją. W, 
tym wzgledzie. W obecnej chwili nie joat 
on jednak w możności podać dokladniej- 
szych informaeyi”. * 


Pytanła co da celów obecnej wojny tre- 
fiają aię coraz częściej w spoleczeństwie 


e 


anzielskiem, a dzieje sią to aea ża 
rzad amgielski dotychczas nia udzieli na 
nie jasnej odpowiedzi. Niemniej jednak 
problem celów wnjennych interesuje w naj- 
istotniejszy spoiób nietylko społeczeństwo 
angielskie, ala także i te narody, które An- 
glia wciarnęła do wojny. Skonetrunwani: 
lakiei odpowiedzi. któraby zadowoliła nie- 
tylka ludność Anglii, ale takže nwzględ- 
nila zapatrywania narodów. związanych z 
Anglia „sojuszem, sprawia widocznie Chur- 
chillowi duże trudności, skoro do dziś dnia 
nie zdołał cn tej odpowiedzi w jasny i sro- 
zumiały spowób aprecyze' 


Skandal w Izbie Gmin. 


96.000 dolarów łapówki da sekretarza parlamentarnego Boothby. 


Nowy Jork, 23 stycznia. Jak donasi 
„Assoclated Press" z Londynu, izbi: 
Gmin wytoczono na forum nsacyjny 
skandal. Mianowicie parlamentarnemu 2e- 
kretarzowi w ministerstwie wyżywienia, 
sir Robertowi Baothby, zarzucono zdefrau- 
dowanle plenlędzy czeskich I dokonywanie 
NEST EnIEE sprzeniewierzeń | prze- 

up: 


Saczegółowa dochodzenia wykazały, za 
Boothby, któremu polecona zlikwidowanie 
pewnyc ich zobowiązań płatniczych 
oraz kont w Anglji, skierował te sumy pie- 
nieżne w pewne ręce, która okazały „zro- 
zumienie" dla tego rodzaju, transakcyj. Na 
gonak udania się kom binga ACZ 

bro y za jego uslugi „dro! Dr ge w 
wysokości 6.00 dolarów. Odzyskania 


z powratam  sprzeniewlerzanych datych- 
czaa sum, ldących w setki tysiący, |sat, 
Jak donoszą, niemożliwe. A 

W związku z tam Boothhy zgłosił swoja 
ustąpienie ze stanowiska sekretarza parla- 
mentarnego równocześnie jednak zakamu- 
nikował, że niema najmniejszego zamiaru 
zrezygnowania ze swego mandatu w Izbie 
Gmin, i 

W istocie komisja śledeza Izby Gmin 
złożyła następujące oświadczenie: „Postę- 
powanie Boothby stało w sprzeczności z 
prawami Izby Gmin i naruszało godność 
członka parlamentu". 


Japonja będzie liczyła 100 milj. 
ludzi. 


Taklo, 25 stycznia. We środę apuhlikowa- 
no nową ustawą w sprawle japańskie] po- 
lityki ludnaściowej, według której w roku 
1960 Japonja musi liczyć 100 mlljanów oby- 
watell. 

Dla osiągnięcia tego eelu, ustawa prze- 
widuje następujące metody: na najbhższe 
10 lat wiek dla zawierania małżeństw zo- 
stał natałony przeciętnie na 25 lat dla meż- 
czyzn, a 21 lat dla kobiet. Każda radzina 
musi posiadać przeciętnie pięciora dzi cl, 
Dla rodzin, posiadających większą ilość 
dzieci, przewidziane są ulgi podatkowa i 
pomoc ze atrony państwa. Podatki dla bez- 
żennych zostaną podwyższone, a równo- 
cześnie zaprowadzone zostaną pożyczki dłą 
małżeństw. Obecnie Japonia posiada 75 
miljonów ludności, 


Zahamowanie komunikacji 
pasażerskiej okrętów angielskich 
da Amerykl. 


(=) Nawy Jork, 23 stycznia. Nowojoralda 
koła larskie donoszą. ża akcja niemiec- 
kich łodzi podwodnych oraz lotnictwa spa- 
raliżowała zupełnie ruch pasażerski okre- 
tów angielskich do Stanów Zjednoczonych, 

edlug tych informacyj ostatni angiel- 
eki parowiec pasażerski przybył do Nowe 
go Jorkn w połowie: listopada. Od chwil! 
jego wyjazdu w drogę powrotną z końcem 
listopada nie nadeszly o nim żadne wiado- 
mości, wobec czego przypuszcza się, ŻE z0- 
etał on zatopiony — albo zamieniony na 
statek transportowy. 3 

Anglja wycofnja również a liezbą 
parowców pasażerskich z ruchn na Ocea- 
nie Spokojnym, przeznaczając je do tran- 
sportów wojsk lub zamieniając na kras 
żowniki pomocnicze, Brytyjska marynar- 
ka wojenna zarekwirowała trzy parnwce 
sażerskie towarzystwa „Canadian Paci- 
lic". 


Dokoła kryzysu gospodarczego USA, 

Nawy Jork, 23 stycznia. Wobec nfrudnie- 
nia a cząsta uniemożliwienia normalnego 
ruchu handlowego na morzach, zaistniała 
w Stanach Zjednoczonych sytnacja gospo: 
daroza, która zdaje się przygotowywać 
kryzys na rok bieżący. Sprawą tą zajął slą 
minister rolnictwa USA Wickard, mówiąć 
na zehranlu rów amerykańskich w 
pólnocnym s ndlana. 

Według tych obliczeń wymiosła produk- 
cja Światowa pezenicy w rokn 1940 4,100 
miljonów buszli, tymezasem pozostałe za- 
pasy pszenicy w Stanach Zjednoczonych 
wynoszą jeszcze 1489 miljonów bnszli, za- 
pamena zań ma pszenicą wynosi tyl- 

o 3.300 miljonów buszli. Podobna sytna- 
cja istnieje w produkcji bawełnianej, gdyż 
prodnkcja ta w roku 1940 wyniosła 30 mi- 
ljonów bel, zapasy zaś wynoszą obecnie 20 
miljonów bel, a zapotrzebowanie w roku 
1941 wynosi 25 milionów bel. Zachadzi więo 
pytanie, jak pozbyć się dużych zapasów 
różnych surowców, które |eszcza znajdują 
ale w splchrzach Stanów Zjednaczonych? 


JERZY RACKI. 


śrzały w podziemiu 


— Widzi pan, czasem przygodny czło- 
wiek wpadnie na ślad, którego policja 
szuka nadaremnn od dłuższego czasn. Ale 
tym razem trzeba postępować bardzo 
ostrożnie, Zdobyłem sobie zaufanie pew- 
nych ludzi i do czasu nie mogę ich za 
wieść. Potem, to co innego. Potem wkro- 
czy pan na widownię i będzie po wszyst- 
kiem. 

— Czyli domaga się pan, aby panu zo- 
stawić wolną rękę? Tak 

-— Mniej więcej tak. Chodzi a to, aby 
policja nie deptała mi po piętach, ba 
w ten sposób może spłoszyć ptaszka. Ma 
że mi pan wierzyć, że mnie wierej za 
leży na złapaniu go, niż policji. W odpo- 
wiednim czasie zawiadomię pana i wtedy 
będzie pora na działanie. 

— Ryzykuję bardzo wiele, bo jeśli się 
panu nie udał Jeśli pan przedwcześnia 
zostanie zdemaskowany 

— Na wszelki wypadek zostawię panu 
zawsze wiadomość i wtedy nan, po moim 
trupie — dodał z uśmiechem — będzie 
mógł kontynuować akcję. 


VIE 


Sekretarz towarzystwa „Nadzieja“ nia 
mógł się uskarżać na brak zajęcia. Zale- 
dwie Rzecki opnścił jego gabinet, a już 
zgłosił się jakiś urzędnik, potem znowu 
inleresent, a jedna z urzędniczek przy- 
niosła pocztę do załatwienia. Jednem sło- 
wem był bardzo zajęty, ale gdy woźny. 


zaanonsował mu dyrektora Ostermana, 
musiał go przyjąć. Starszy wytworny 
pan wszedł do pokoju i uprzejmie przy 
witał się. 

— Proszę mi wybaczyć, panie sekreta- 
rzu, ale chciałbym się ubezpieczyć na 
A sume. Mnszę się więc pana po- 
radzić. Sądzę, że nie odmówi mi pan wy- 
iaśnień. 

Sekretarz był niezwykle uradowany. 
Od dłuższego czasu interesy szwankowa- 
ły, a tu nagle taka gruba rybka! Trzeba 
korzystać z okazji. Wyjął więc z biurka 
cały plik papierów i zaczął objaśniać 
gościa. W pierwszej chwili chciał go 
właściwie posłać da odpowiedniego refe- 
renta, ale potem doszedł do przekonania, 
że lepiej będzie samemu załatwić tą 
sprawę, gdyż na tej drodze umocni swa 
ją, ostatnio nieco zachwianą pozycję. 

Wczytywali się właśnie obaj w pro- 
spekty, gdy zabrzęczał telefon na binrku. 
Sekretarz podjął słuchawkę i po chwili 
uprzejmie przeprosił gościa. Musi na 
chwilę odejść, zdyż wzywa go generalny 
dyrektor, Ale Osterman zapewnił sekre- 
tarza, że chętnie poczeka na niego i pro- 
sil, aby się nim nie krępowano. 

Po powrocie sekretarza, którego nie- 
obecność trwała kilka minut, Osterman 
był niemal gotów na uhkezpieczenie się 
na kwotę 100.000 złotych. 

— Jaką mam jednak gwarancję, że wy- 
płata nastąpił — zapytał się niby żar- 
iem? 

— Q to moża pan być spokojny. W ra- 
zie czego dajemy odrazu czek na bank 
PAN Gotówkę otrzymuje się na- 

ychmiast. W nadzwyczajnych wypad 
kach możemy nawet wypłacić gotówkę. 
Ot mogę panu w zaufaniu powiedzieć, że 


narazie, z pewnych względów, przecha- 
wujerny u siebie ładną sumkę. 

— No, no, ta ryzyko. 

Sekretarz przypomniał sobie dzisiejszą 
wizytę Rzeckiego, ale mimo to roześmiał 
się. 

— Nie, panie dyrektorze, nie obawia- 
my się niczego. Nasze kasy są tak pilnia 
strzeżone, że nikt sią do nich dostać nie 
może. 

— To bardzo ciekawe. Dlaczego? 

— Kasy są opancerzone, a przytem 
mamy urządzenia alarmowe, które na- 
tychmiast obudzą dozorcę, a ten ma pad 
ręką telefon, tak, że policja zawsze przy- 
będzie na czas. To wszystko jest bardzo 
proste i dlatego takie skuteczne. 

— Rzeczywiście, imponujące. No, nia 

będę panu zabierał czasu. Tymczasem że 
gnam, a za parę dni zgłoszę się do pana 
z gotowym wnioskiem. Mam nadzieję, że 
będzie pan zadowolony. 
O! To nie ulega najmniejszej wat- 
pliwości. Postaramy się obsłużyć pana 
dyrektora tak, aby wszystko było w pa- 
rządku. , 

Po wyjściu Ostermans, sekretarz po- 
sprzątał na biurku, poukładał prospekty 
i papiery, poczem zagłębił się w pracy. 
Upłynęło kilka godzin, aż wreszcie se- 
kretarz zakończył urzędowanie i zabrał 
sią do wyjścia. Wtedy z przerażeniem 
stwierdził brak kluczy od skarbea. Zi- 
mno mu się zrobilo. Przerzucił wszystkie 
pąpiery, przeszukał szuflady. Kluczy nie 
była nigdzie. Zdenerwowany potar) dło- 
nią czolo. Przypaminał sobie szczegóła- 
wo cały dzień, ale nie mógł dojść do 
przekonania, gdzie podziały się klucze. 
AW tem przypomniał sobie Rzeckiego. 
Rzucił się ku telefonowi i zażądał rozmo- 
wy z renorterem. 


Rozmowa była krótka, a za chwilę juń 
Rzecki, skacząc po kilka schodów naraz, 
sedzil do biur towarzystwa „Nadzieja“. 
U progu czekal na niego już sekretarz. 

— Panie, coś pan narobił? 

— Ja? Cóż znowu O czem pan mówi? 

— Po pańskiem wyjściu zginęły mi 
klucze od skarbca. 

— Cóż ja mam z tem wspólnego? 

— Pan coś mówił o płanie włamapia 
do skarbca, więc pomyślałem, że to może 
pan, tak dla żartu... 

— Zbyt poważne byłyby to żarty, pa- 
nia sekretarzu, a powtóre nigdybym sią 
nie poważył na eoś podobnego. 

— Więc co robić1 Radź pan coś. 

Rzecki zastanowił się, ale zanim zdo« 
łał coś powiedzieć, podszedł do nich wa 
źny i podał sekretarzowi klucze. 


— Panie sekretarzu, znalazłem klucza 
w toalecie. To pewno pańskie klucze. 

— Tak, tak, dziękuję bardzo, na ka 
mień mi spadł z serea. Skąd one mogły 
się tam wziąć! Gdybym je miał w kie 
szeni i gdyby mi stamtąd wypadły, to 
musiałbym coś zanważyć. Ciekawe. Mu- 
szę coś przedsięwziąć. 

— Kto był u pana po mnie? — wtrącił 
się Rzecki. 

— Hm. Wiele osóh było, ale nikt nie 
mógł kluczy wziąć bez zwracania mojej 
uwagi. Byłbym to natychmiast zanwa- 
żył. Ale na wszelki wypadek proszę pana 
bardzo i pana, panie Stanisławie — 
zwrócił się do woźnego — niech panowie 
nikomu nic nie mówią o tym wypadku. 
Miałbym moe nieprzyjemności, a ostate- 
cznie klucze się znalazły. To przecież 
najwnżniejsze. Zaraz pójdę zabaczyć do 
skarbca. 

(Diaz dalszy, nastąpi). 


„DZIE 


SIK PORANNY" Nr. 


18. Piątek, 24 stycznia 1941. 


Rewolucja, która nie jest rewolucja. 


Na marginesie obecnych nastrojów we Francji. 


Kraków, 23 stycznia. 


Stosunki, panujące obecnie w nieobsa- 
dzonei części Francji interesują szeroki 
ogół choćby z tego względu, że Francja 
przez wiele lat uchodziła zą kraj postępu i 
nieograniczonej wprost swobody demokra- 
tycznej. Tymczasem od czasów wielkiej 
rewolucji francuskiej w XVIII w. zaszły 
we Francji alhrzymie zmiany, które jednak 
na skutek powolnego ich posuwania się, 
nie były właściwie nigdy odpowiednio da- 
ceniane i brane pod uwagę. 

Qdnosiło się wrażenie, że po katastrofie 
r. 1940 Francja ocknie się z tego stanu pro- 
stracji duchowej, w jakim ostatnio się 
znajdowała. Liczono sie z tem, że wielka 
tragedja narodu spowoduje otrzeźwienie 
zarówno przodujących afer inteligencji, jak 
i świata robotniczego. Tymczasem, jak na- 
razie, 


Francja nle okazuja zbyt wielkich ten- 
dency] da odradzania sią. 


(Wszystko wskazuje raczej na to, ża we 
Francji jest wiele elementów epołecznych, 
które nie zdają sobie sprawy ze zmiany 
stosnnków w Europie i nia daceniają prze- 
mlan ideowych, jakle wstrząsają dzisiaj 
calym światem. 


Jeśli cofniemy sią myślami a kilkadzie- 
aist lat, wówczas przypomnimy sobie, że 
Francja ju? addawna waszła na drogę 
skrajnego materjalizmu. Cóż było idealem 
przeciętnego Francuza? Dobrze ulokowana 
renta, mały domek pad miastem i niewielki 
samochód, jednem słowem drobne wygody, 
któreby mogly umilić apokojne spędzenie, 
starości. Prąd ten był dominującym nie- 
tylko w sferach t. zw. posiadających czyli 
małej burżuazji, ale także w aferach robot- 
niczych, które już dawno zatraciły swoją 
prężność rewolucyjną. 

Tem nią także tłumaczy fakt, że Francja, 
mimo dlugiego okresu panowania t, zw. 
frontu ludowego, 


nie stworzyła nawych kancepcy] 
socjalnych, 


ale tkwiła w dawnych założeniach burżua- 
zyjnych. Ta tendencja do wygodnego nkla- 
dania eobie życia znalazła także oddźwięk 
także i na innych terenach życia. Francja 
przecież ZE pierwszym krajem, który 
zrealizował plan ograniczenia liczby uro- 
dzin. „Puste kołyski“ wa Francji sprawiał 
wiele zgryzot nietylko dyrektorom wiel- 
kich przedsięhioratw, którzy musieli spra- 
wadzać siły robocze z zagranicy, ale także 
i dowódcom armji. 

Mimo jednak energicznej akcji w tym 
kierunku, liczba urodzin wa Francji spa- 
dała dalej i doszła do tego stopnia, że wla- 
ściwie nie było tam znpełnie przyrostu 
naturalnego, 7% oatatnich latach liczba 
zgonów zaczęła nawet przerastać liczbę u- 
rodzin. Przed oczyma Francji atanęło wo- 

ac tego widmo zagłady, powolnego wy- 
mierania narodn. Znanym jest fakt przy- 
tem, że ludność, pragnąca mieć wygodniej-, 
£ze życie, 


uclekała za wal da miset 


Byly okolice we Francji, pisia eale zagro- 
dy staly pu m pola leżały odłaglem, 
gdyż nie miał Ich kta uprawiać. 

bojętnie przeszla lakże Francja nad no- 
i ideami, które budziły świat do nowe- 
go życia, Nie starano się zgłębić tych idei, 
1 to zarówno idei faszystowskiej, jak i na- 
rodowo-socjalistycznej, jak wreszcie „New 
Deal“ Roosevelta. W najlepszym razie o- 
granieżono eie do wykpiwania tych no- 
wych prądów, uważając, że naród tak za- 


Aleksandria. 


Dola | nledale miasta aglnskiego. 


Kraków, 23 stycznia. 

Jakkolwiek naloty samolotów włoskich, 
wykonywane nad terytorjnm egipskiem nie 
są skidrowane przeciwka własności egip- 
skiej. leez przeciwko objektom wojskawym 
angielskim, to jednak homhv nie wybiera- 
ją i nieraz niszczą obok leżące domy, czy 
przedsiębiorstwa. W takiej właśnie sytua- 
cji znalazła się Aleksandrja, która od pe- 
wnhagn czasu przypomina ahumierające 
miasto, Trudno zresztą lepiej poznać tę sy- 
tuację. jak z ruchych cyfr odnoszących się 
do budżetu miasta. Gdy w początkach roku 
1940 budżet na rok 1940/41 obliczona na 300 
tysięcy funtów egipskich, to bezpośredużn 
prawie po przystąpieniu Włoch do wojny 
okazało się, że Jest on a wlele za wysaki | 
obniżono ga da €60.000 funtów, gdyż duża 
ilość ludnaści opuściła miasto. Po kilkn 
miesiącach wojny ukazało się. że odpływ 
ludności z Aleksandrii stawał się coraz 
większy i obecnie guhernatar miasta zmu- 
szany był sięgnąć do rezerwowych fundu- 
szy, aby zadańć uczynić najzotrzek| 
szym wydatkom. „Aleksandria jest mia- 
stem ohumierającym" pisze jeden z nen- 
tralnyeh dziennikarzy, Zamknięcie porfu 
dla cywilnega ruchu handlowego i oddanie 
ga wyłącznie na użytek flaty wojennej pa- 
zbawiła większość ludności utrzymania. Ną 
ulicach miasta widzi się coraz mniej ludzi, 
natomiast coraz więcej wojska angielskie- 
go. k jednak nie maże nadrobić wyrw 
w budżecie noszczególuego mieszkańca 
Aleksandrii, 


możny i posiadający tak silną armię, jak 
Francja, może się niczego nie obawiac. | 
A jednak ta materjalistyczna koncepcja 
ujmowanie świata odbiła się przykro na 
Francji i to w krótkim czasie. Niczemu 
innemu przecleż jak tym wygodom ży 


i mrzyzwyczajeniu do nieprzemęczania się 
ięcza Francja swoją przegraną na 
. Jeszcze dwadzieścia kilka lat 


bie sprawę z tego. że 
ię bić, aby żyć. Dzisiaj żołnierz fran- 
cuski bić się nle chclał. 

Doskonale zaopatrzony, wyekwipowany 
nietylka w najnowsze zdobycze w zakresie 
sprzętu wojennego, ale także troskliwie i 
dostatnio żywiony. żołnierz franouski za- 
tracił swoją bltnaść i uląk] się pierwszych 
strzałów, jakie padły na linję Maginota. 
Pojedyncze wypadki prawdziwego bohater: 
atwa nie zmienią faktu, że ogół armji fran- 


cuskiej nie był owiany tym duchem, który 
podtrzymywał armje Napoleona, czy dywi- 
zje Focha, 

I nawet wtedy 


nie doszła da rewolucji wa Francji. 


Zazwyczaj tak przecież hywa, że wielka 
klęska powoduje przewrót społeczny w da- 
nem państwie. Ludzie, którzy dotychczas 
żyli w cieniu wydarzeń, wypływają na 
wierzch i obejmują kierownictwo narodu, 
wytyczają im nowe szlaki. Nieraz zachodzi 
tych osobistości, gdyż 


nie doszło 


We Francji 
Rządy objął 85-letni marszałek Petain, da- 
wny naczelny wódz armji francuskiej w 
czasie wojny światowej, a w jego gabine- 
cie znalazły się osobistości znane także z 
poprzednich gabinetów francuskich. 


do rewolucji. 


Niema we Francji tendencyj 
do odnowienia sił narodu, 


chiści, są klerykali i demokraci, ale 


ich akcje noszą na u znamiona 


ubległej epo 
kiedy politykę robiło się w kawiarniach i 


przenosiło się ją naetępnie na forum par- 
"lamentu. I dzisiaj nie brak jest bardzo roz- 
bieżnych hasel, rzekomo ideowych, ale ha- 
isla te posiadają dźwięk papierowy, słabiut- 


ki, nie wykraczający poza obręb najbliż- 
szego otoczenia. 

Ten stan rzeczy skłonił prasę francuską 
do wystąpienia. W dziennikach francu- 
skich napotyka się na ostre zdania pod ad- 
resem wspólczesnego społeczeństwa, ale 
zdania te nla budzą należytego odzewu. 
Duch narodu, uśpiony wieloma latami kul- 
tury materjalistycznej, nie może się obu- 
dzić. Kraj, kt. wydał FRohesplarra | Na- 
leona — dzisiaj okazał się niezdolnym 
wydania człowieka na miarą wielkich 
mażów. 

Czyżby to miał być jeszcze jeden dowód, 
że Francja znajduje się na linji pochyłej? 

Quls 


Slany Zjednoczone zn0Szą moralne embargo lotnicze 
w odniesieniu do Związku Sowietów. 


Memorandum departamentu stanu sklerowane do ambasadora sowieckiego. 


(=) Waszyngton, 23 stycznia. 
dapasz za źródeł amerykańskich, pad 
tarz stanu Wi 


darowi Związku So- 
Cumańsklemu, 
ch da 


wniosku, ża oświadczenia dla pi 
w dnlu 2 grudnia 1939 p. prezy: 
Fooaavelta, dotycząca Informacyj w 
wła moralnega zakazu wywozowega sa: 

lotów oraz części skladowych, jak również 


Wedlug | 
re- 


maszyn potrzebnych da produkcji benzyny 
lotniczej, nie mają zastosowania w odnie- 
sienlu da republik radzlackich, 

Powyższa decyzja zostanie zakomuniko- 
wana zainteresowanym przemysłowecom i 
eksporterom amerykańskim. 

Jak wiadomo, Stany Zjednoczone wpro- 
wadzily w mowie bądące embargo moralne 
w odniesieniu do Związku Sowietów w łą- 
GR z wybuchem wojny sowiecko-fiń- 
skiej. 


Epidemja grypy w Szwecji. 


Sztokholm, 23 stycznia. Od czasu do tza- 


dnnoszą o Ilcznych 
zachorzenlach w prawlneji, która wynoszą 
mniejwięce] 15 dziennie, 
„W samym Sztokholmie daję się zauwa- 
żyć również rozwój grypy, która wiele 
banków i urzędów pozbawia na dłuższy 
<zas urzędników, z tych też powodów 


wprowadzono ostatnio w Sztokholmie ro- 
dzaj maski ochronnej, noszonej na ustach, 
która ma chronić przed epidemią. Kondn- 
ktorzy tramwajuwi, kelnerzy, kelnerki, u- 
rzędnicy bankowi itd. noszą przed ustami 
tampony, nasycane desinfekcyjnym środ- 
kiem. Lekarze sztokolmscy oświadczyli w 
związku z tą epidemją, że nasilenie jej na- 
nastąpi wkrótce. 


Walka dwóch języków na Wschodzie. 


Ankara, 23 stycznia. 
Do Kkołonizacyjnych chwytów używa- 
nych przez Anglikó ży m. in. zasada, 
Jedynym Ja- 
h, nad któ- 
twoje polityczne 
u angielski do 
jedynym jezy- 
ich, ale rów- 


ahy Język anqlelski stał el: 
zyklem mlaradajnym w kra 
rem! Angila 


roztacza 


Dzieje się ta ze wzgłedów zasadniczych, 
gi wielu Anglików. oczywiście wy! 
niejszych — wspomniimy tu tylko słyn- 
nego plk. J,awrence. Ronaldn Storrs, gu- 
bernatora Cypru, a Sheridan. znanego 
ucznnego i rzecziznawce  staroży!nośti 
przy ambasadzie w Kairo. Smarta i w 
h — zna bardzo dobrze jezyk arab- 
1 różne jega admiany. Tylko w ostn- 

kanieczności, gdy jezyk angielski 
ia? żadnych szans zrozumienia, na- 
wali się Anglicy jezykiem arabskim, 
zwłaszcza w odniesienin do różnych na- 
czelników plemion. których cheiano pozy- 
skać dla sprawy angielskiej. 

Ten stan zy wywołał ze strony arah 
skiej zrazumiałą reakcję, ta też rządy 
Egiptu i Iraku wydały na mewien czas 
przed obecna wojną rnznarządzenia spraw 
ięzykowych. nastanawlając, że wszystkie 
ksiażki handlowe muszą byé prowadzona 
w języku arabskim. 


Ta reakcja lączy się również z nastroja- 
mi wśród młodzieży arabskiej. która wy- 
chowana inż w czasie samodzielności od- 
nośnych państw, dba o zachowanie awoje- 
mo jezyka. Wobec tego nastawienia musle- 


3 


il Anglicy zrewidować. w pewnym przy- 
najmniej stopniu, swoje pustępawania I 
obecnie prasa angielska na wschodzie wy- 
kazuje pewnega rodzaju chęć stworzenia 
HB ak prawadzącego da strany arab- 
laj. 

Objawia sią te zresztą w ten sposób, że 
niektóre dzienniki zamieszczają krótkia 
lekcje względnie wskazówki w sprawie 
nauki języka arabskiego. Sa to b zw, 
„Simple Arabie for the Services" czyli 
krótkie wskazówki o arabskim języku dla 
użytku władz. 

Jak z tego widać zamierzają Anglicy na 
wschodzie liczyć się z nastrojami ludna- 
ści miejszowej i pownli zrewidować swo- 
je dotychczasowe bardzo nieprzejednana 
stanowisko, objawiające się m. ia. w uży: 
waniu jedynie angielskiego języka w atu- 
sunkach z antochtonami. 


E 


Kara śmierci za sabotaż, 


Belgrad, 23 etycznia. Dziennik „Vreme“ 
przynosi z Grecji wiadomość, że rząd tam- 
botaż w zakresie ob- 
. Pod tę samą karę 
podpadają kradzieże popełnione wobec żał- 
nierzy. 


Kaniec „czarnej glełiy* we Francji. 


Vichy, 23 stycznia. Policja francuska wy- 
tropiła ostatnio w Marsylji i Perpignan 
kryjówki czarnogiełdziarzy. w których 
sprzedawano różna waluty, m. in, dolary — 
po oczywiście niedozwolonych cenach, i 


Zatopienie dwóch angielskich lodzi ` 
patrolowych. 


(=) Lizbona, 28 stycznia. Rada admirali» 
cji brytyjskiej była zmuszona z żalem za: 
komunikować, że statki patrolowe „Manx 
Prince“ i „Refando” zostały zatopiona. 


Fuzja wydawnictw francuskich. 


Paryż, 23 stycznia. Zname wydawnictwa 
francuskie „Uaine“, które doniedawna wy: 
dawalo pismo tejże nazwy, połączyło się os 
statnio z wydawnictwem „Epargne et Indu 
strie", Nowe towarzystwo noei nazwe „B= 
pargno et Industrie“ i posiada kapital 8 
miljonów franków. Przedsiębiorstwo dru- 
karskie „Uaine“ połączyło się z inną dru 
karmią „Imprimeriea de Edition et da 
l'Industrie“. Pozatem podobne fuzje miały, 
EE w. innych przedsiębiorstwach pra- 
sowych. 


Szwedzka ludność wysp alandzkich, 


Sztokholm, 23 stycznia. Jak wykazały o< 
statnie obliczenia, znajduje się na wyspach 
Alandzkich w 16 miastach i miejscowa” 
ściach 29.268 Szwedów, z których obecnie 
przeszło 7000 znajduje się poza granicami 
WYSP. 


Wizyta słowacka w Niemczech. 


Bratysława, 23 stycznia. Jako rewizyte 

edziny mlodzieży hitlerowskiej w 
urządzają obecnie organizacje 
miodzieżowa taga kraju wyciaczkę m 
ży Hllnki, pod przewodnictwem Maczka 
da Niemiec, Organizacje słowackie imienia 
Hlinki obejmują 140.000 członków, z czego 
40.000 dziewcząt. 


Tydzień Grillparzera w Wiedniu. 


Wlasdań, 23 etycznia. Ku czci znan i 
cenionego dramaturga austriackiego Grill- 
parzera odbywają sią w Wiedniu przez ca- 
ły tydzień liczne imprezy. Miądzy Inneml 
odbyło się uroczy. nrzedstawienia w 
Burgteatrze arcydziała Grillparcera „Dia 
Ahntrau*, które uczyniło Grillparzera sla- 


pu 

ozatem odbyło się uroczyste posiedzenie 
w Akademji Nauk w Wiednin pod prze- 
wodnietwem prezesa profesora dra Hltter 
von Srhlk. Również otwarto w Wiednin 
ciekawą wystawę poświęconą Griliparcero- 
wi, w której najciekawszemi bodaj ekspo- 
natami eą różna jego rekopisy, listy a pos 
zatem współczesne krytyki jego aztnk i ró+ 
żne portrety autora. 


Nowy dziennik rosyjski. 


24 stycznia. Kolonia rosyj: 
owacji, obejmująca mniejwiecej 
55.000 osób, zaczęła ostatnio wydawać nowe 
pismo w języku rosyjskim pt. „Nowoje 


Żywiołowe katastrofy w Hiszpanji 


Madryt, 23 stycznia. Dapiara obecnie, 
kiedy ze wszystkich stron Hisznanii nad- 
chodzą szzzegóławe wiadomaści a ostat- 
nich wydarzeniach, maźna slę rozeznać w 
katastrofalnych skutkach niepogody, aber 
wań chmur i powodzi araz kurz, która da- 
chodziły do rozmiarów nigdy dotychczas 
nle spotykanych, 

Obok wykolejeń pociągów z powodu 
podmycia nasypów. zrywania się z kotwie 
zlerzania sie okrętów w partiach Cadiz. 
Huelva, El Ferrol, Puerta Santa Maria i 
innych, donoszą o wielkich stratach wśród 
łudnaści, oraz a szkodach w domach i za- 
pasach. 

Ostatniej noey paziom rzeki Ebro nod 
Saragossa podnłósł się a nlęć metrów, 
przyczem fale zalaly setki domów, burząc 
doszczętnie wiele z nich. O wielkich szk 
dach dnnosza również ze Sałamanki, gdzie 
Tzekn Termes pednlosła się w clągu kilku 
godzin a cztery metry, iejsrowość San 
Juan del Puerto w nrowi Huelva jest 


zupelnie odcięta od świata skutkiem pa- 
wadzi. Wiele bydła utoneło w falach rzeki. 

Z Arenas San Pedro donoszą o orkanach 
i wielkich opadach deszcznwych. skutkiem 
czegna zmiszęzone zostały słuny przewodów 
kabla nadziemnego, przez co wiele misl- 
scawaści zusiało pozbawionych pradu ele- 
ktrycznego. Także i w San Sebastian 
przerwa pradu nastanila skutkiem burzy. 
Na jednem z przedmieść San Sebastian 7a- 
walił się podmyty przez wodę dom, grze- 
biac pod gruzami jednego mężczyznę. 

W Cadiz. nad którem przeszedł prawdzi- 
wy cyklon, powstały znaczne uszkodzenia 
w domach. Llczne drzewa zastały nowyry- 
wane z karzaniami. Na wybrzeże w Caidz 
fale wyrzuciły obecnie zwłnki trzech uto- 
pionych marynarzy. 

Dalsze wiadomości o katastrofalnych 
skutkach tych żywininwych hurz i orka- 
nów nadehodza ciągle do Madrytu tak. że 
narazie nie można ustalić lirzby ofiar 
śmiertelnych. ani leż wysokości szkód. 


(pwp) Wybuch konfliktu z Włochami pa- 
siawli Grację przed zawikłanym I ciężkim 
ta rozwiązania problemem  aprowlzacy|- 
nym. Grecja byla zawaze zdana na dawóz 
środków żywności z zagranicy. 

Oprócz 130.000 centnarów mięsa musiano 
w ostatnich latach sprowadzać przeciętnie 
okato 700.000 cenin. cukru, 400.000 ecenin. ku- 
kurydzy, 75.000 cenin. jeczmienia i 180.000 
sentn. bobu. Aby zapewnió sobie doatatecz- 
ną ilość chleba, musiano zakunić zagrani- 
cą około 4 milionów cenin. pszenicy, a na 
pokrycia niedużego zresztą zapotrzebnwa- 
mia na dróh i jaja, sprowadzano przeciętnie 
rocznie 1 miljn ton jaj i różnych przetwo- 
rów z drobin. 

Kraj sam wytwarza za mala niezkęd- 

nych da życia planów, 


a tylko produkcja oliwy jest dostatecznie 
SRC aby zagwarantować ludności - 
ia własnego rynku w najpotrzebniej- 
sze tłuszcze. W okrągłych cyfrach wynio- 
sła produkcja gos ircza Grecji w roku 
1937: 8.8 milj. centn. pszenicy, 2.8 mili. cen- 
fmarów ieczmienia, 14 milj. centn. owsa, 
2.7 milj. centu. kukurydzy, 700.000 centn. ży- 
ta, 1.6 milj. centn. ziemniaków. 600.000 cen- 
arów tytoniu, 1.8 milj. cemtm. oliwy, 1.5 
mili, GE: iormiek, 2000.000 centn. susza- 
nych fig, 167.000 e. "bawełny, 180.000 c. oli- 
wek, 2.3 mil, hl. wina, 1.2 milj, e. wełmy i 
anaczną ilość pomarańczy, mamdarynek i 
cytryn. Produkty, k 
część wykazuje mniejszy lub wiekszy nad- 
miar, mie są miezbedne 
należa winogrona, rodzą 
tańskie, tytoń, wino i fi 


Rząd grecki był od lat śwladomy 
elężkich warunków aprowlzacy]nych 
awoga kraju. 


Dlatego w ostatnim czasie starano się u- 
silnie o odniesienie ogólnej produkcji. Dla 
metek tysięcy rodzin greckich przesiedlo- 
nych z Turcji i Macedonji okazało się ko- 
nieczne stworzenie pomieszczeń mieszkal- 
nych oraz zagród wieśniaczych. Powoda- 
wany temi komiecznościami, rząd grecki 
przeprowadził w ostatniem dziesiątku lat 
omnszenie sotek tysięcy hektarów mócza- 
rów oraz użyźnienie terenów za EE: a 
na uzyskanych w tan sposób wielkie 
szarach rolnych osadził przesiedlonych A 
Iomistów. Od roku 1835 da 1939 zwiększyła 
się powierzchnia uprawna z 2.2 na 26 ml- 
Ilonów hektarów. Pomimo wszystko je- 
jest obszar uprawnej ziemi za maly, 
aby wyżywić 7-milionowąa ludność Grecji. 
wynoaai on 20 proe. całej powierzchni kraju, 
nodczaa kiedy 52 proc. dE nieużytki, 
a których tylko malas ana W 
przyszłości meljorać 
stana pod uprawę roli. 


Ju? wybuch wojny europejskiej 
we wrześniu 1839 r. pogorszył znacznie 
położenie gospodarcze Grecji, 


Jej flota kendimin udawsła sie na bardzo 
ryzykowne. lecz i intratne podróże do An- 
alii, jednak z drugiej sbrony blokada an- 
gielska uniemożliwiła podróż tym nawet 
niewielu statkom, które na wyraźna pole- 
cenie rządu lub prywatnych importerów 
starały się dowieść do Grocji potrzebne to- 
wary, Stąd pewnie produkty kolonialne, 
jak kawa, herbata, kakao i ryż nietylka 
podskoczyły ostatnio miozwykle w cenie, a- 
le wogóla można je nabyć tylka w pasku. 
Niozbędne środki żywności sprowadza 
Grecja 2 sąsiadujących z nią państw bal- 
kańskich, przedewszystkiem » Jngoslawji, 
Rumunji, Węgier, a talkże z Rosji. Od wy- 
buchu konfliktu grecko-włoskiego są dro- 
gi prowadzące do Grecji niezupołnie bez- 
pieczne. pominąwszy już to, że wymienione 
kraje same są w pdobnem położeniu i nie 
bardzo mogą sprzedawać nadwyżkę swoj 
wytwórezości. Odpada wlęc też większaś 


korymekie, sul- 


ych grecka wytwór- | 


„DZIENNIK PORANNY“ Nr. 18. Piątek, 24 stycznia 1941. 


Trudności aprowizacyjn 


iko tegorocznych do- 
Nie mówiae już o 
że kwestja zaplacenia za dostarczone towa- 
ry pozostałaby pod znakiem zapytamia, i- 
stnieją jeszcze inna problemy, które nie 
pazaiA Jugosławii, Rumunji, Węgrom i 
łgarji zaopetrywać Grecję w środki ły- 
wności. Nieponyślne tegoroczne zbiory 
„zmuszają te państwa do pamiętania prze- 
dewszystkiem o własnem zapotarzebowa- 
niu. a z drugiej strony traktaty gospodar- 
cze, zawarte z państwami osi, nakładają na 
nie również pewne zobowiązania odnośnie 
do zużycia nadmiaru ich produkcji. W ten 
pozastaja abecnle Turela Jako Jedy- 
mięsa i la]. Jed i 
Turcja przez wzgląd ma wlasne położenia 
nie bardzo chętnie chciałaby sie pozbawić 
wiekszej ulości luktów rolny Pom- 
staja również otwartą kwestia. gdzie Gre- 
eja ma pokryć swoje zapotrzebowanie na 


, który jej dotąd dostarczały prze- 
iemcy, 


W ten sposóh stal Grecja przed bardzo 

naważnam zagadnieniem, a trwaja: 

zima jest już dziś zmorą dla ludność: 
Nie można też pominąć, że standard życio- 
wy narodu greckiego stał zawsze na bardzo 
niskim poziomie i dalsza ograniczenia są 
zaledwie dopuszczalne za względu na ma- 
liwość A sie ogólnej zdrowotności. 
Jeżeli rząd grecki już teraz chce być pa- 
nem położenia przez drastyczne zarządze- 
nia, ograniczające racje żywności — od 
miesięcy ma Grecja 5 dni bezmięsnych w 
tygodniu — to pozostaje jeszcze zawsze za- 
pytanie, jak się uksetałtnią warunki apro- 
wizacyjne kraju po zupełnem zużyciu za: 
pasów. Jak nie będzie już z czego więcej 
ograniczać, to i najlepszy system nie zdzia- 
la eudów. 


Drożyzna w krajach neutralnych. 


Prowadzenie wojny pocląga za sahą zaw- 
sze przeróżne zmlany w życiu gospodar- 
czem, Nig można wprawdzie porównać obe- 
enago stanu rzeczy z ostatnlemi latami 
wojny śwlatowej, ha wówczaz walka = 
rania sią przedewsżystklem na lądzie sta. 
ym. 

Dzisiaj decydujące zmagania, odbywają 
się w powietrzu i na morzu, tak, że zaopa- 
trzenie miljonowej armji nie sprawia ró- 
wnie wielkich trudności jak dostarczenie 
każdej „łyżki strawy"” aż do pierwszej linji 
okopów. 

Państwa sąsiadujące z krajami toczącemi 
wojnę odczuwają często hardzo przykra 
większa zapotrzebowanie, jakie objawia się 
ną rynku surowców. Natychmiast po roze 
poczęciu walk ustają dowozy artykułów 
żywności, a „belum gerentes“ nie sprzeda- 
dzą już za sadis skarby ruly żelaznej i ro: 
py naftowej, Smutne doświadczenie z przed 
25 laty zakazało państwom „osi“ przejścia 
na pochyłą ścieżkę inflacji. Wprowadzanie 
systemu kartkawega | zapewnienie każde- 
mu akywatelowi minimum egzystencji, ja- 
kote? urzędowe ustalenie cen unlemożli- 
wlała z miajsca wszelką spekulację. 

W Anglii dopiero po kilku miesiącach 
zorjentowana się, że system liberalny da- 
prowadzić może bardzo łatwi rewolucji, 
wtedy gdy warstwy robotnicze nie potrafią 
sią nawet wyżywić na skutek wyśruhowa- 
nych een, Dopiero wówczas, gdy zwyżka 
Kosztów utrzymania podniosła się w Wiel- 
kiej Brytanji o 22 procent a cen hurtowych 


o 40 procent, przedsięwzięto energiczna 
środki zapohiegawcze. 

Trudno było LADEN apołeczeństwu 
krajów neutralnych, że w obecnych warun- 
kach, gdy zamknięto dowóz morski, droży- 
zna pojawi sią lada dzień. Tak też nie 
chcąc wywoływać niezadowolenia, rządy 
pozostawiły chwilowo sprawę cen wlasne- 
mu losowi. Dzisiaj możemy się przekonać 
w liczbach. jakie skutki pociągnęła za sobą 
tego rodzaju krótkowzroczna 

Tak więc od 1 września 1939 aż da 81 aier- 
pnia 1940 zanotowano ne Węgrzech zwy: 
cen hurtowych o 22,5%, w Szwecji o 
w Szwajoarji o 415%, a w Jugosławii aż o 
Gg. Ekonomiści będą zustanawiali sią 
długo diaczego ceny utrzymanin nie wyka- 
zywały równie wysokiej „haussy*, x waba- 
ją się mniejwięcej okolo połowy wyżej po- 
danych cyfr. Można narazie wyrazić taki 
pogląd, że przecież każdy musi jeść i cho- 
ciąż ma mało pieniędzy, to I tale chce sią 
za nia wyżywić, natomiast inne potrzeby 
mogą zaspakajać tyłka ei, co posiadają du- 
żo_ gotówki. 

Z tą chwilą, gdy w Rzeszy Niemieckiej 
wprowadzono kontrolę nad produkcją i 
zbytem ziemniaków, mąki, cukru i mięsa, 
uniemażliwiona swobodna dyktowania cen 
nsaham prywatnym. Rzecz jasna, iż nie u- 
dało się powstrzymać pewnych odchyleń 
od normy przedwojennej, ale i tak niezna- 
czna zwyżka pięcioprocentowa wywołuje 
zdumienie i zazdrość nietylko przeciwni- 
ków ale i krajów neutralnych. 


Malta — jej dzieje i ludzie. 


Kraków, 28 stycznia. | waniem królestwa Obriga Sycylii. Naste- 


Ostnini niak samolntów niemieckich na 
Maltę zwrócił znowu uwagę świata na tę 
wyspe, która dcpiero od pocz. XIX wie- 
ku znajduje się pod punowaniem brytyj- 
skiem. 

Wyspa ta leży 90 km na poludnie od wy- 
brzeży południowej Sycylii, 280 km na 
wschód od zachodniego wybrzęża Tunisu. 
Posiada ona 249 km kw. | około 180.000 
mieszkańców. Należą da Malty Jeszcza wy- 
spy Gotzza i Comino. o powierzchni 140 
km kw. | 60.000 mieszkańcach. Malta zaw- 
sze przedsiawiała wielkie znaczenie jako 
punkt strategiczny, roku 870 została 
zdobyta przez Arahów, nastepnie od rol 
1090 do ruku 1530 pozostawała pod pano- 


pnie po wynedzeniu zakonu rycerskiego 
św. Jana Jerozolimskiego z wyspy Rodos 
zaś ona oddana w ich posiadanie i od 
tego czasu przyijeli oni popularna nazwę 
Kawalerów Maitańskich. Zakon Maltański 
panuje SE p z, nava suwerenne pañ- 
stwa do roku 1798, kiedy to wyspa zostaje 
zajęta przez wojska! francuskie i ostatni 
wielki mistrz Zakonu Maltańskiego hr. 
Hompesch ahdykuje jaka świecki monar- 
cha. przenoszać Zakon do Wenecji, a na- 
atepnie po kilkudziesięciu latach do Rzy- 
mu. Panowanie francuskie nie trwa dlu- 
gdyż już w roku 1800 zdobywa wyspę 
Wielka Brytanja po dwuletniej ciężkiej 
blokadzie. Od roku 1814 jest wyspa silnie 


ufortylikowana 1 stanowi bazę floty bry« 
tyjskiej na morzu Śródziemnem 

Mieszkańcy Malty są częściowo potom- 
kami dawnej ludności włoskiej, zmiesza- 
naj z Arabami, to też nie mówią czystym 
Językiem właskim, lecz pownegn rodzaju 
narzeczem. Maltańczycy emigrują licznie 
do innych krajów zpowodu. przeludnienia, 
a przedewszystkiem do Algieru, Tunisu 
it. à. Znam sa oni jako dobrzy kupcy i 
żeglarze. 

Językiem urzędawym na wyspie jest Ję- 
zyk anglelski, natomiast językiem używa- 
nym w sądach jest włoski, a pozałem w 
parlamencie miejscowym , reprezentowany: 
jest również język maltański, 

Wszystkie sprawy za wyjątkiem doty« 
czących obrony wyspy i kilku innych, spo- 
czywają w rękach władz miejscowych, od- 
powiedzialnych przed sentem i izbą de- 
putowanych, które stoją pod kontrola an- 
gielskiego gubernatora. Stolicą wyspy 
Malty jest La Valetta, ink nazwana od 
swego założyciela wielkiego mistrza Jana 
de La Valette d'Uelaux (1566). Stolica ta 
połączona linją kolejową długości 13 km 
z dawną stolicą Citta Veceia i posiada na- 
turalne party, a mianowicie Marsa Muscat- 
ła Harbour i Grand Harhour. Tutaj znaj 
duje się wielki arsenal marynarki, szpi- 
tal dla marynarzy oraz liczne koszary. 
Miasto to liczyło w roku 1931 — 22.000 
mieszkańców, a z przedmieściami 48,000. 
W roku 1931 wpłynęła do portu 2.822 okr 
tów o tonażu 3,700,000 tom. W. ostatnich 
czasach stała się Malta również miejscem 
klimatyeznem. 


Zamach na rumuńskiego 
dyrektora kolej. 


Bukareszt, 23 stycznia. We wtorek dokos 
nana zamachu na generalnego dyrektora 
rumuńskich kolei państwowych pulkowni- 
ka Orescheanu. 

Zamachu dokonał nieznany dotychczas 
sprawca. Udalo mu się wedrzeć się "do bins 
ra dyr. Oreschcanu i oddać kilka etrzałów, 
którymi puikownik został raniony, Na- 
stępnie zamachowiec zbiegł, zanim zdołana 
go pochwycić. Dalszych A doty 
czących zamachu, narazie nie opnblikowa« 
no. 


Nowe połączenie transatlantyckie 


Nowy Jork, 23 stycznia. Towarzystwa lo- 
Airways" zamierzają 
iwarzyć nową linię pasażer- 
legalaby z Lizkóny Przez 
galską na wybrzeżu zachad- 
niej Afryki | przez wyspą Trinidad, 
Jakkolwiek nowa trosa byłaby dwa razy, 
tak długa jak droga prowadząca prze Bor- 
mudy, na której kursują t. zw, „Yankee 
Cliper“, to jedrak towarzystwo przypu- 
szcza. Że Z powodu lepszych warnnków a- 
tmosferycznych linja ta bedzie miała to sa- 
mo powodzenie, c0 poprzednia. Zezwolenia 
rzadu Stanów Zjednoczonych na zaprowna+ 
dzenie nowej linji jeszcze nie wpłynęło. 


=, 


Wyniki pracy niemiecklego badacza. 


Niemiec dr Schlentsig świetny znawca 
geolozji i mineralogji przedsięwziął na po- 
czątku -go stulecia szereg wypraw na- 
RARE która zostały uwieńczone pozy- 


tywnemi rezultatami. I tak znalazł on na 
Nowej Gwinei złoto, na arni platynę, 
drogio kamienie na Sumatrze, złoto w A~ 


fryce południowej, węgiel w Chinach, siar- 
kę w Ameryce i ołów w belg. Kongo. 


Światowa produkcja złota. 


Opierając się na danych statystycznych 
wynika, że światowa produkeja złota zdo- 
była rekord w 1937 roku i wyniosła 
1100.000 kz. 

Na czele krajów. produkujących złoto 
kraczy Unja południowo-afrykańska. Na 
drugiem miejscu znajduje się Unia $o- 
wiecku. Trzesie miejsce w wyścigu produ- 
centów złota przypada Kanadzie przed 
Stanami Zjedmaczonemi. Na dalszych miej- 
seach stoją Ansiralin. Meksyk, Japonia. 
Rodezja, Filipiny, Indje i Nowa Gwinea. 


MATKA. 


Wieczorna zwlaszcza porą, kiedy pogrą- 
Żała się w zadumie, rozgrywały się przed 
jej szeroko rozwartemi oczyma sceny i zda- 
rzenia, które łatwo możnaby wziać za od- 
Srywanc przes aktorów widowisko. gdyby 
nie ból, który piersią szarpał i lzy da oczu 
oisnął, ba wszak nie kto inny, lecz ona 
sama była jedną 2 grających, byla boha- 
terka swniei tragedji. Urojnne twarze naj- 
bliższych, a szczególnie postać najdroższe- 
go syna wychylała sie — przy takim pól- 
mroku ginącego dnia — z cieniów kilku- 
nastoletniej przeszłości, 

Zwykle podczas takich samotności twarz 
pani Marji raz krzywiła się w bolesnym 
uśmiechu, to znów po policzkach przebie- 
gal dreszcz zgrozy i Fzlochu. 

Czego chciała1 O czem jeszcze marzyła! 

gdy się mvśl dej nieszczęsna hłąkalnł 

Czyżby na gruzach przegranego życia 
chciała snuć jeszcze sen o zwycięstwie? 
Nad mogilą stojąc, chcialaby czas cofnąć 
w biegn i rzeczy odmienić, zacząć od po- 
czątku. stamąć u kolebki i tworzyć nowe 
życie, inne niż to. które bezpowrotnie mi- 
nęło? Nie! Dla siebie już niczego nie pra- 
goga, marzenia bowiem związane z jej 
owobą wypaliły się w miej doszczętnie i 
dawno wy: 


Jeżeli czegokolwiek w życiu swem pra- 
gugla, to tylko mocy i sposobu, jakim 
możnaby odszukać najdroższego syna, któ- 
ry jej tylko na świecie pozostal! 


A tymczasem przed oczyma staruszki 

E się kalejdoskop myśli, które by- 
RAR przyjemnością i treścią jej ży- 

cia. Pamiętala, jak Wit mając lat 22, koñ- 
czył studja, a w dniu, kiedy otrzymał dy- 
plom dojrzałości, zebrali się — jakby to 
było dzisiaj — w gmachu uczelni wszyscy 
profesorowie, rodzice uczniów i uczniowie. 

Starszy wiekiem o majestatycznym wy- 
razie twarzy dyrektor, po zagajeniu uro- 
Czystości szkolnej wziął przy gotowane ata- 
ramnie dyplomy absolwentów i z „paru 
słowami na drogę", rozpoczął rozdawanie 
ach między uczniów. 

Gdy przyszła kolej na Wita, dyrektor 
wstał 2 fotelu i przemówił: „Gratuluję, 
gratuluję Pann, Panie Witołdzie, życzę 
jak najlepszych wyników w dalszej pracy 
nad sobą. Był Pan AW wzorem nasze- 
go zakładu, oby więcej takich ludzi wyszło 
w świat z naszej uczelni". 

Nadszedł wówczas pamiętny czas waka- 
cyj, Wit wyjechał z ahozem daleko, nad 
morze i w tym właśnie ezasie nadszedł pod 
adresem ojca anonim, w którym nieznany 
informator donosił ojeu, że syn jego Wit 
jest wplątany i nawet jest głównym spra- 
wog i pewnej młodej dziewczyny 


klóra pochodzi ze znanej rodziny w mie- 
ścia. Takie bezpodstawne i nie uzasadnione 
oskarżenie wystarczyło, by ojcieo bez glęb- 
szego zastanowienia i wyjaśnień sprawy 
powziął postanowienie, które pozbawilo 
Wita dachu rodzinnego nad glową. 

Wit odwołany z wakacyj listem, jaki 
nadszedł od ojca. wrócił do domu i tu do- 
wiedział się. jak strasznie go oskarżono. 
Chciał się wytłumaczyć, że zaszła najwi- 
doezniej jakieś nieporozumienie, lecz ojciec 
w swem zapamięfanin, nie uwierzył w 
szczerość syna, co donrawadziło ostatecz- 
nie do opuszczenia domu przez Wita. 

W rok potem umarł ojciec, który po do- 
kładnem zbadaniu sprawy dowiedział się, 
że skandal, jaki przypisywał synowi, nie 
miał z Witem nie wspólnego, a otrzymane 
anonimowo oskarżenie, było jedynie spo- 
wodawane zazdrością jednego ze szkolnych 
kolegów. 


Wytwornym samochodem, pa_skrzypią- 
eym ad mrozu szerokim gościńcem pod- 
miejskim, mknął obeeny naczelny dyrek- 
tor i współwłaściciel wielkiego koncernu 
fabryk maszyn Witold Korda w kierunku 
RZ miasta, z tą myślą, by obecnie, 

REM dopiął swego życiowego celu, dać 
ukochanej matee ostoje w swym domu 
podczas szarych dni podeszlego wieku. 

Przynaglał szofera, gdyż mimo swej sta- 
teczności i cepanowania w każdej sytuacji, 
tym razem nie mógł się doczekać końce 


podróży, by wreszcie ujrzeć i przycisnąć 
do nierai zawsze drogą sercu matkę. 

Zgrzytnęły hamulce i piękna limuzyna 
zatrzymała się przed szarą kumienieą. 

— zy zastałem panią Marję Kordową? 
— był półmrok, nie dojrzał więc matki, 
która przed nim stala. 

To ja PIĄ jestem! Co pan sobie życzył 
— Matko! 

— Synn mój! 

Pochwycił ja w ramiona i dlngo tnli? da 
swej piersi, n serce matczyne w ekstazie 
szczęścia chciałoby zagarnąć caly Świat i 
złożyć kornie Wszechmogącemu dar, za ad- 
zyskanie tęsknie wyczekiwanego przez całe 
lata najdroższego syna. 

— Mój drogi! Kochany! 

— O Boże, dzięki Ci najwyższe za zesła- 
ną mi nagrodą tych strasznych, beznadziej- 
nych i pelnych oczekiwania dnit 
Najdroższa matko już cię więcej nie 
MASA — szeptał syn. 


m w kilka dni po tem strasznem nieno: 
rozumieniu z ojecm, na ogłoszenie, że 0s0- 
by prngnące wyjechać na emigrację do 
krajów zamorskich, zdeeydowalem się wy- 
emigrnwać na zawsze stąd, gdzie mnie tak 
straszna krzywda spotkała — rozpoczął 
swe opowiadanie Wit. 

Kiedy o głodzie zacząłem walęsać się po 
ulicach, wspanialego zamorskiego miasta, 
mając jedynie dyplom w kieszeni, natkną- 


łem się najniespodziewaniej na dobrego 


Co dzień. niesie? 


Gódział Izby Przemystowo-Handiowej 


w Sosnowitz. 


(h) W tych dniach uruchomiono dla Za- 
głębła Dabrawsklego, ta znaczy dla miasta 
Śasnawltaz, oraz dla powlatów Bendzin, 
Chrzamów, Olkusz I Zawiercia oddział Izby 
Przamysłowo-Handlowaj. 

Biura oddziału mieszczą aię w Sosnowitz 
przy, Warschauerstrasse f, ponieważ gmach 
byłej Izby Handlowej dla wojewodztwa 
kieleckiego ozasowo zajęty jest przez Urząd 
Pracy. Utworzenie oddziału Teby Przemy- 
slowo-Handlowej okazało się konieczne ze 
wzgledu ma specyficzne warunki Zagłębia 
Dąbrowskiego. Jednem z najważniejszych 
sadañ nowozałożanej placówki w Sosno- 
wits Jest dzanie handlu, który przed- 
tem hsd nispadzielną domeną żydów. 


Szczęśliwy zbieg okołiczności 
uchronił robotników od nieszczęścia. 


(b) Terenam nieszczęśliwych wypadków 
Jest najczęściaj mlejsce pracy, gdzie czy ta 
przez nlsuwagę, lskkomyślność lub nisu- 
miejątna obchodzenia sią z narzędziami 
pracy narażamy alą bardzo częsta nia nis- 
szczęście, jakich maszyna nie szczędzi czło- 
wiakowi. 

Nie wszystkie z nich, jak okazało alq w 
wielu wypadkach, kończą się tragicznie, 
aważywszy, że wszystkie te okohozności 
przemawiały za łem. Ta „szczęściem nietra 
giczna* — tembardziej zasługują na uwagę. 
już to dlatego choóby, ża nie noszą na so- 

ie pietna nekrologu, jak ów każdy tra 
gioie kończący się wypadek. 

mj w godzinach wieczornych w za: 
kładnch Babcock-Zielenieweki w Sosno- 
wiła z wysokości około 4 m. spadła ciężka 


„przystawka“ stalowa od tokarni, upadając 
pomiędzy maszynami na ziemię. Wspom- 
ni: przystawka rozbiła się na drobne 


części, nie wyrządzając nikomu szkody, po 
mimo, że rozpryskujące sią odłamki mogły 
conajmniej dotkliwie poranić. Tak samo 
wybitnie CRA zbieg okoliczności miał 
miejsce w „Milawile-Hiitte" (Sosnowitz), 
ge przy tak zwanem „sztemowaniu" gru 

jej metalowej blachy pak? stalowy nóż, 


który pomimo bardzo silnego rozprysku | gd: 


nie wyrządził żadnemn z licznych robotni 
ków najmniejszej azkody. 


Za niedozwolony ubój. 


(h) Prawla na_każdam posladzaniu sądu 
gradzkiega Zawierelu ra: 


w ruje sią 
sprawy za niedozwolony ubój. AL t 
tygodniu sąd grodzki si letni; B- 
nioszką Dworak zamlı w Porgble za 


sądem 
Joy, ZA! izkałe w Ko- 
główki akazał ich na 1 EW 
więzienia, 100 grzywny oraz 75 RM od- 
azkodowania. Pozatem skazana 76-leiniego 
teścia aakarżonych Antoniego Okularczyka 
na 1 miesiąc więzienia, 50 grzywny i 80 
RM odszkodowania. Podczas gdy Okular- 
czyk przed sądem oświadczył, że ubita 
paa nich świnia zdechła, małżeństwo o- 
iwiadczyło, że znalezione u nich mięsa od- 
kupili od dwóch nieznajomych rowerzy- 
utów. Sąd jednak udowodnił im, że dopu- 
Ścili sią niedozwolonego ubojn i skazał ich 
na powyższą karą. 


Trzy nieszczęśliwe wypadki 
na ,„,Dorocre". 


(h Fopulama w calam Zagłębiu Dg- 
prowakiem mE „Dorota“ obfituje w da 
akonale zjazdy narciarskie, z których skwa- 
pliwie rok rocznie korzystają miłośnicy 
„degek*, Jest jednak cały szereg zjazdów. 
*ryłutnie niebezpiecznych. których należy 
unikać, jeśli nie chcemy ryzykować wła- 
anego życia i zdrowia. W ciagu GEE 
tygodnia ma wspomnianych zjazdach miały 
miejsce aż trzy nieszoześliwe wypadki, 2 
których dwa zakończyły się złamaniem 
nóg. a jeden neknięciem obojczyka. 


„DZIENNIK PORANNY“ Nr. 18, Piątek, 24 stycznia 1941. 


Podaniu o przepustki graniczne. 


(f) á chwila ostatecznego ustalenia gra- 
nicy policyjnej między Górnym Sląskiem 
a nowowłączonemi obszarami wschodnie 
z jednej strony. a granicy celnej między 
temiż obszarami a Generalnym Guberna 
toratwem, w celu swobodnego poruszania 
sie na wszystkich tych terenach potrzebne 
dest specjalna zezwolenie władz, czyli tak 
zwana w potocznej mowie przenustka. 

Do niedawna jeszcze wniosek o wydania 
odnaśnego_ zezwolenia mo: była wmeścć 
ustnie da Prezydjnm Polieji i sprawa taka 
była rozpatrywana na równi z wnioskami 
wnoszonemi na piśmie. Obecnie Jednak 
wnlogpk a udzlelenia zezwolenia na przs- 
kroczenie lednej z wymienionych granic 
musi być wniesiony tylka na piśmie, Inne 
podania rozpatrywane mie beda, a osoby, 


które chciałyby się starać o takie zezwo- 


„Tipo ministeriale“, 


(pwo) Pod powyższą nazwą ukazał afq 
we Włoszech nowy typ bucika znormalizo- 
wanego. Dla panów, pań i dzieci. Może być 


lenie, a nie będą zaopatrzone w odpowie- | czarny lub barwny, pozatem bez wyszuka- 


dnie podanie nie bi 
do gmachu Prezydjum Policji, 


wogóle dopuszczona | nych ozdób, a normalnej pojedynczej pode- 


szwie. Obcas bucika damskiego skórzany, 


Ażeby więc uniknąć niepotrzebnej straty | nie bardzo wysoki. 


czasu i nie narażać się na przykrość przy- 
musowega usuniecia z gmachu odnośnega 


Oczywiście, gdy jedno okno wystawowe 
sklepu pelne jesi eleganckiego. wprost 


urzędu, należy wszystkie wnioski w oma- | wyzywającego obuwia, którego grubość po- 


mej sprawie składać na piśmie i możli 


deszwy i uderzająca faniastyczność formy 


wie celem ułatwienia pracy urzędnikom | walczy a lepsze z astronomiczną ceną, bu- 


wysyłać nacztą. Jedynie w sprawach na 


cik znormalizowany w sąsiedniej witrynie, 


głych należy zglosić osobiście, co jednak | wygląda dosyć skromnie, 


nie jest również konieczne, gdyż podania 


a jednak swoje zalety, Więe nazwę, 


wyslane pocztą. sa tak samo załatwiane, | mówiącą, że lansują go afery urzędowa, 


„> ca. en ARE 
wee. Uwzględniane ja, a takie 
wypadki, eo do których stwierdzono, że 
zwłoka jest niemożliwa. 


——— ERN 


Ostrożnie przy wsiadanlu do tramwaju 


(f) Wiele nieszczęśliwych wypadków 
tramwajowych powoduje nieuwaga poczka- 
dowanych, którzy dzięki swej lekkomyślna- 
ści dostają się pod koła a w konsekwencil 
pokutują za |adsn nierozważny czyn ka- 
lectwsm na całe życie. Już samo zachowa- 
nie się pasażerów na przystankach tram- 
wajowych pozostawia wiele da Życzenia, Z 
chwilą nadejścia wozów powstaja taki tłok. 
že o wypadek wcale nie trudna. 

W dniu 18 bm. o godz. 13.0 na przystan 
ku tramwajowym przy Hauptstrasse w S0- 
śnowitz dostala sią pod kola młoda kobieta, 
zepchnięta tam przez tłum napierających 
pasażerów. Omal nie doszło do nieszczęśli 
wego wypadku, w którym gdyby nie na 
tychmiastowa interwencja jednego z prze: 
chodniów, który zdążył w porę podnieść 
niedoszłą ofiarę, napewno ta ostatnia stra 
ciłaby obig nogi. gdyż dostała się w luką 
między pierwszym wagonem a przyczepką. 
Po podniesieniu jej przez wspomnianego 
przechodnia odjechała tym aamym tram 


wajem. 

Skończyło się tylko na strachu i potłu- 
czeniu, niemniej jednak wypadek ten jest 
doskonałą próbką, jak bezmyślnie zacho- 
wnją się ludzie na przystankach tramwa- 
jowych. A jakby się skończyła całe zajścia 

lyby tramwaj posuna? się jeszcze o jeden 
metr dalej? Kto ponasiłby odpowiedzial- 
faj kj kalectwo, a może i śmieró nieszczę 

we) 

Doprawdy, że nieraz zrozumieć nie mo- 
žna, jak ludzie dorośli mogą w ten eposóh 
postępować. Tramwaj stoi na przystanku, 
dopóki nia zabierze wszystkich pasażerów, 
Niema więc powodu do robienia tumultu i 
walezenia o dostanie się da środka. Wiecej 
spokoju powinno cechowań ludzi, a wtedy 
napewno zapobiegnie się niejednemu nie- 
szozęścin. Spokój i rozwaga to dwie zasa- 
dnicze rzeczy, które idą ze sobą w parze, 
muszą dać konkretna rezuliaty. I dadzą je 
mapewno, o ile zechcemy się niemi kiero- 
wać nietylko na przystanku tramwajowym, 
ala wogóla w naszem życiu. 


(h) NOWY KOMISARZ URZĘDOWY 
W PORĘBIE. We czwartek ub. tygodnia 
odbyło mę w Porębie uroczyste wprowa- 
doemie ma stanowisko nowego komisarza 
mrzędowego dla okręgu urzędowego Porę 
ba, p. Kupkego. Wprowadzenia dokona 
Landrat powiatu bendzińskiego Hampel. 

(h) OTWARCIE TORÓW ŁYŻWIAR- 
SKICH W SOSNOWITZ | BENDZINIE. 
W tych dniach zarząd miejski w Sosno- 
witz uruchomił trzy publice tory tyż- 
wiamskie w Sosnowiłz, mieszczące się w 

arku Renarda, na boisku sportowem przy 

uhnstrasse oraz w parku Domu Niemiec- 
kiego. Także i w Bendzinie zarząd miejski 
uruchomił tor łyżwiarski, mieszczący się 
w ogrodzie gimnazjum im, Kopernika. 

Mh) PRZEKROCZYŁ CENY MAKSY- 
MALNE. Kierownik robotniczej spółdznel- 
mi „Komsum* w Myszkowie Stanisław Kru- 
żyk, ukaramy zastał przez Regierungsprasi- 
denta w Oppeln — Urzad Kontroli Cen — 
grzywną w wysokości 2000 RM, ponieważ 
arówno w głównym skladzie w Myszkowie 
jak i w oddziale firmy w Benduszn prze- 


=] 


Szroczył maksymalna ceny za różne ġo- 


way. 

o DROGA SZYNKA. W tych dniach 
przed sądem grodzkim w Zawierciu odpa- 
wiedał 19-letni Jeremiasz Fimdziński, za- 
REM w Myszkowie, kti pomimo 
swego młodego wieku już kilkekrotnie był 

any za kradzieże oraz za samowolne 0- 
puszczemie miejsca pracy. Tym razem od- 
powiadał przed sądem za sprzaniewierze- 
mia Mianowicie otrzymał pewnego dnią 
zlecenia aby odebrać z mieszkania pewnei 
kobiety szynkę do wędzenia. — Wykonał 
wprawdzie to zlecenie, lecz nia myślał o 
oddamiu szynki, którą za cemę 15 RM sprze- 
dał pewnemu onajomamu, jae otrzy- 
mane pieniądze na wlasne potrzeby. Sąd 
grodzki skazał go na karę 6 miesięcy wię- 
ziemia. Jedynie okoliczności, że kradziony 

miot nia mrał zbyt wielkiej wartości 
OE oskarżony tak miski wymiar 


ary. 

(bh) DROGIE SIANO. Landrat pow. za- 
wierciańskiego, jako u kontroli oen, 
małożył na rolnika Marjana Makulę, zam. 
we wsi Gniazdów, powiat zawierciańsi 
za przekroczenie przepisanych cen maksy 
malnych przy 81 i 


w Porębie, grzywnami w wysoko! 
względnie 30 RM za przekroczenie cen ma- 


REZ! 
ib) NIEDAŁY SKOK DO TRAMWAJU 
W Bendzinie przy Babnhofatrasee, niejaka 
Leckadja B. usiłowała skoczyć do będące- 
o jnż w biegu tramwaju, przyczem po 
nela się tak nieszczęśliwie, że doznała 
rozbicia lewego kolana i ogólnych potlu: 
czeń. Oliarę niefortunnega skokn do tram 
waju odniesione na kuraeję do domu. 
(b) PRZYMUSOWA ZIMNA KĄPIEL 
W RZECE. W tych dniach w Czeladzi a 
bok byłego boiska sportowego., wpadł pe 


rzęki Brynitzy, który przez cienką powłokę 
ladu usiłował przedostać się na 

brzeg. Przechodzień zaufał dość grubej 
warstwie śniegu, jaka osiadła w tem miej 
son. Lekkomyślny przechodzień wyciągnie: 
ty został z wody przez dwóch innych męż: 
czyzn po przeszło 4-minutowoi przymnuśn 
man ieli w lodowatej wodzie. 

) ŚMIERĆ ZWROTNIKA PRZY PRA- 
CY. Podczas pracy na dworcu głównym w 
Kattowitz. zwrotnik Jan Wola. zamiesz- 
kaly w Chełmie w powiecie P) dosta. 
się pod koła lokomotywy i poniósł śmierć 
ma miejscu. 

(h) TRAGICZNA ŚMIERĆ DZIECKA. 
W tych dniach w Janowie zdarzył się nie- 
liwy wypadek, który pociągnął za 


szczęś 
sobą śmierć dwuletniego dziecka. Dwnlet 
nia córeczka małżonków Schuster wpadła 
do wanny, napelnionej wrzącą wodą i od- 
miosła tak ciężkie oparzenie, że pomimo 
natychmiastowej pomocy lekarskiej zmar- 
ła w szpitalu. 

(h) ŚMIERĆ NA HAŁDZIE. Maria Ko- 
snorysku, 6-letnie dziecko, zamieszkała u 
rodziców w Laurahutte odniosła w listo- 
sadzie ub. r. na hałdzie w Laurahutte tak 
ciężkie oparzenia, że obeanie wskutek tych 
ia w szpitalu gwarectwa w Kat- 

wii 


wien przechodzień przez lekkomyślność do | mieazkał 


Jest też tani, w granicy od 70—100 krów. 
(mniej więcej 11—25 zł), zgrabny i prakty- 
czny. Nie przeladowany ozdobami, będzie 
odporny na wilgoć i zimno. Sporządzony 
jest x najtrwalszych skór, których produk- 
cin pójdzie w przyszłości przedewszystkiem 
w kierunku wytwarzania materjału na 
buciki znormalizowane. Piękne panie zmie- 
nią więc szybko zdanie przekonawszy się, 
ża nie wszystko, co w modnem, drogiem o- 
kuwiu jest grube, jest też solidna i moone, 

W miarę wzrostu zapotrzebowania, prze- 
widuje się rozszerzenia fabrykacji obuwia 
znormaizowanego, jak również uruchomie- 
nie mowych magazynów detalicznych. Ini- 
cjatywa chwalebna i godna naślndowania. 


Buraki. 


Pewien pruski regiment dragonów zodtał 
w 1916 roku odkomenderowany z fronto i 
miał tworzyć rezerwę dywizji. Aby jednak 
nie tracić czasu bezczynnie, miał pomagań 
przy uprawie pola. W tym prawie roku bu- 
raki zrodziły nadspodziewanie. A ponie- 
waż już ad dłuższego czasu brakowało ow- 
sa, przyszedł z dywizji rozkaz, aby konie 
żywić burakami. 5 p 

Konie jednak gardziły widocznie tego ro- 
dzaju pożywieniem i me chciały epożywać 
buraków. Pewien rotmistrz uznal wobeo 
tego za stosowne, zameldować swym wła: 
dzom: konie mego szwadronn nie jedzą 
buraków, 

w parą dni później przyszło zapytamie w 

Iaczego konie nie chcą jeść bura- 
w 
Odpowiedź rotmistrza brzmiała: — Jeat 


rzeczą ubolewania godną, ale niestety nia 
zdołalem uzyskać u koni żadnego bliższego 
wyjaśnienia. 


To słę nazywa roztargnienie. 


Protesox Wilhelm Klinkerfues (1827-1884), 
znany getyński astronom i meteorolog, po- 
p ppwne! o dnia kupić sobie para- 
so). Pos: do sklepu parasolnika i wikrót- 
ce stał się posiadaczem bardzo pięknego 
parasola sa cenę trzech talarów. Nie o- 
też zaraz mimo najpiękniejszaj 
pogody otworzyć parasola i w jego cieniu 

éé się po ulicach Getyngi, ku wiel- 
iej uciesze studentów. 

W czasie tego spaceru warok profadora 
Szk magle na szyld sklepowy. Na szyl- 

zie tym widniała reklama innego han- 
dlarza parasolami, z kicrei wynikało, że 
w sklepie mozna nabyć parasols po 
2 talary za sztukę. Profesor stał chwilę w 
zamyślenin, poczem wszedł do środka, po- 
kazal kupeowi sw*j parasul i zapytał: 

> jedz mi pan, ile jest wart tem 
panasol1 

Kupiec wziął parasol do reki, otworzył 
go, zamknął i wkońcu zauważył a lekce- 
ważeniem . 

— Jednego talara 

— (oi Talara! — krzyknął profesor. — 
Te jest nadzwyczaj tagio. R 

Przy tych slowach wydobył z kieszani 
sakiewkę, położył talara ma stół i opuścił 
sklep, zanim zdumiony kupiec mógł usta. 
otworzyć. 

Gdy profesor z ciągle otwartym paraso- 
lem przyszedł do domu, powiedział rozpro- 
mieniouy do ewej ŻaLy: 

— Wyobraż sobie jak korzystny sprawu- 
nek dziś załatwiłem, 

, Kupiłem parasol za talara, a miał wla- 
ściwie kosztować trzy talary. 


ŚŚ z 


znajomego ojea. Znał mnie podobno chłop- 
sem, choć ja go przypomnieć sobie nie mo- 
głem i ten moment zadecydował potem a 
wssystlciem. 

Mówiliśmy o tem i owem, wreszcie $ 
4mą! mnie, co porabiam. Pominąłem właści- 
wy cal w jakim iu przyjechalem, opowie- 
działem, ża ukończyłem techniką i pragnę 
nabyć praktyki zagranicę, utrzymując «ią 
własnym sprytem i posiadanemi wiadoma 
ściami fachowemi. 

Kłamałem! Dowiedziawszy się, że świeżo 
właśnia technikę ukończyłem, oderwał sie 
w te pamiętne słowa: 

„To się doskonale sklada, bo ja właśnia 
poszukują dla mojego biura praktykanta. 
Jest ta przedsiębiorstwo duże, fabryka ce 
mentu, dobrze wprowadzona, jeśliby pan 
więc chcial u mnie pracować, przyjmę pa 
na z otwariemi ramionami, ze względu na 
pamięć ojea, z którym przyjaźniłem się w 
latach studenckich. — Ostrzędz pana jed 
nak muszę, ża trzeba bedzie opuścić to 
piekna miasto portowa j udać się do malej 
prowinejonalnej mieściny, gdzie znajduje 
sią moja fabryka“. 

— Achl to w gre nie wchodzi — odrze- 
Ean wówczas — wezystko mi jedno, czy 
tutaj, czy gdzieindriej. oe 

— Więc zgoda! — rzekł, wyciągając ku 
mnie dłoń serdecznie. 

Pierś rozeadzała mi duma, że zdobyłem 
atanowisko, które pozwoli mi pracować, 
dzialań i twomsyć, Był e mój pierwszy 


czyn, mój pierwszy krok na arenie życia. 

Dnia następnego wyjatkowo syty i pełen 
najlepszych nadziei, które zdały sią wyzie 
rać ku mnie z każdega kwiatka į drzewka, 
z każdego kąta radośnie — byłem już w 
drodze. 

Niebawem stanglem u warsztatu pracy, 
inoeny, młody i ochoczy. Dusza Kipiala 
radością, serce biło w takt. Twierdzano o 
mnie, ża robota pali mi się w rękach. Go- 
Tączka pracy trawiła mnie wytężonym ża- 
rem. Nio nie istniało dla mnie prócz pracy, 
w której miałem zadowolenie i radość, 

By! to ten pierwszy młodzieńczy zapał. 
który potem już nigdy prawie nie wraca. 
Nie było pracy rzec mingę, której nie wy- 
konałbym, nie hyło trudu, którego nie po- 


nióstbym. Mój «zef i wszyscy przełożeni 
nie mieli dla ranie dość słów podziwu, co 


nie przeszkadzało, że każdy z nich wyzyski- 
wał mnie na swój sposób. Bez słowa pro- 
testu, bez najmniejszych oznak niechęci, 
spełniałem wszystko. , eo mi poruczono, 
przedewszystkiem dla samej satysfakcji 
pracy, którą umiłowalem. Niczem nie zra- 
żony, pracowałem niestrudzenie, z Zapar- 
ciem tchu, aż wkońcu ku zazdrości calego 
mego otoczenia, posiadłem laski szefa. 
Wkrótce też wytworzył się wokół mnie 
krąg zawiści, wyrósł mur zjadliwej niechę- 
ci, którei żądła rychło odczułem. 

Wszyscy spiskujący z tei tylko racji, Iż 
bilem ich moją wiedzą i pracą. podali obie 
ręce, zwarli się w jednolity front, zachowu- 


jąc jednak wszelkie pozory 
bawy przed nielaską szefa, który przeczu- 
wając robotę mych wrogów. a widząc w 
tem dabry interes, wziął mnie w szczegól- 
niejszą tem samem opiekę, 


pristni zZ 0- 


W tym właśnie czasie poznałem w Środa 
wisku osób zupełnie mi obeych młodą 1 
piekną córkę właściciela pokrewnej nam 
branżą fabryki. 

, Czułem, żę nie oprę się urokowi euduej 
iak wiosna dziewczynie. 

Nie byłem nigdy sentymentalny. lecz ta 
mloda, piękna dziewczyna przykuwała do 
siebie moją uwage. wdzierała sią bez cera- 
monji w świat mich myśli i sainteresn- 
wań i poczęła wywierać na mnie wpływ 
dziwny — magiczny. 

Na pracy upływelo mi dota] szare, mo 
notomne życie, z chwilą poznania jej na- 
brała żywości i kolorów jak kwiat lub n 
wae ped działaniem słońca. Czułem, że eoa 
się stała, eaś zaszła ważnego, z czego nia 
urzialem sobie zdać sprawy. 

Były to przedziwna stany nozuciowe, w 
których dotąd nigdy się nie znalazł 


łem. — 
Qgarnała mnie fala miłych, symnpatycz. 
nych wrażeń, tehnacych nie doznaną dotąd 
nigdy radaścia, która nprzepełniała serce 
J szenie chciało, że dotychezamowy 
mój szef, polecił mi udać się do ojea pózna- 
nej dziewczyny w sprawach handlowych. 
Zostałem przyjety bardza miło i pa załat 
wieniu spraw firmowych zaproszono mnia 


nawet do prywatnego mieszkania dyrekta 
ra, gdzie panowała prawdziwa domowa 
tarmonja i atmosfera. 

Po kolacji, niby zaklęta królewna z baj 
ki, siadla przy fortepianie, pogrążonym w 
figlarnych mrokach abażnru i grała... a 
świat zapadał się przede mną. znikał, To2- 
pływał sie w tęczę najcudniejszych ma- 
rzeń, w których duszę swą nócząłem na- 
qycać tęsknotą za czemś niekmiejszem i lep- 
szem niż to, ca miałem. 

Marzenia o pięknem życiu we dwójkę 
kołysały mnie detąd do snn. 4 

Dziękując za prace w fabryce. w której 
dotąd pracowałem, spotkałem się z wyrzu 
tami, że nie djceniam serca i przywiąza- 
nia a odpłacam się niewdzięcznością. 

Nie zważalem na to wcale. 

Po miespełna parn latach pracy, ojcieo 
mojej abeenej żony stracił życie w tragicze 
nym wypadku samochodowym. a cały ma- 
jatek i udzial w koncernie przeszedł w na- 
sze wsnólne ręce. 

Obecnie najdroższa materzko zabiorę cią 
ze sobą tam, gdzie z ufesknieniem czeka 
moja żona, I m pragnie wreszcie poznać 
Cię, gdyż dnże jej dnbrego o Tobie opo- 
wiadał 


em. 

Kończąc ewe upowiadanie, ten przystoj- 
ny i elegancki meżezyma padł na kolana i 
jek dziecko. które prosi o przebaczenia — 
przytulił swą głowę do nóg matczynych. 


Stefan Kusz. 


Kraków, 23 stycznia. 

W ciagu wieków zmienia się stanowisko 
spoleczne kobiely, w zależności od narodo- 
wnści i czasu. zarania ludzkości kobieta 
narówni z mężczyzną dzieli trudv zdoby- 
wania. pożywienia, walczy o byt i egzysten- 
cje, dopiera macierzyństwa staje sią przy- 
czyną nadzlału zajęć. 

W starożytności kobieta w różnych kra- 
jach różne zajmowała stanowiska. I tak 
w Eglncla kobieta zajmowała się niętylka 
zospodarsiwem dnmowem. ale także u- 
prawą roli | handlem. Odnosi się to da ko- 
biet z warstw niższych, podczas gdy kobie- 
ta z wyższej sfery jest jedymie zabawką- 
nałożnicą dla swego małżonka. 

W Grecji nabywała się żomę droga kup- 
na, lub rabunku i traktowało się jako nie- 
wolnicę. Z czasem stan ten noprawia się © 
tyle, że kobiety uzyskują pewne prawa, ale 
zawsze jednak muszą podlegać woli męż- 
czyzny. Prawny stosunek kobiet omawia 
już Platon i Arystoteles. 

Z największym chyba szacunkiem odno- 
szomo się do kobiet w Rzymla, gdzie ape- 
cjalną opieką i czeią ohdarzano szczególnie 
dziewice. Pod względem jednak prawnym 
kohleta rzymska nie miała swahady, do- 
piero wraz z hegemonja i wzrostem Rzymu 
uzyskuje pewien stopień samodzielności i 
przewazi nad mężczyzną. 

Chrześcijaństwo | wiski średnia 
zmieniają los koblety. 


Btanowieko kobiet w średniowiecza jest o 
tyle lepsze, że kobieta piastuje już za- 
szczytne dla niej stanowisko „pani domu“, 

Jeśli chodzi a kobietę polską w wiekach 
średnich, to trzeba zaznaczyć, że stanawi- 
ako je] jast a wlele lensza, niż na Zacho- 
zie, wpływ jej wielki, przemożny, staje się 
tematem pieśni i utworów naszych saw- 
nych postów i pisarzy, Rej czy Kochanaw- 
ski, nia WYCAJAJĄ | GA o nioj inaczej, jak; 
kl obieła klejnot d: I żona „głowy ko- 
rona", 4 „ozdoba mężowi” wreszcie „żona, ta 
miły i wdzięczny, a tobie równy towa- 
TŁYy8Z". 

Podobnie mówią listy poufne 1 Herne pa- 
miętniki z tych czasów. wymienio- 
nych i czułych przydomków, powszechny 
był zwyczaj nazywania kobiety „przyjacie- 
lem“, którego to miana, szczególnie często 
iz upodobaniem używała nietylko szlach- 
ta, ale również magnaci, 

„Szukam, przyjaciela, Jako najdroższy 
skarb i najwieksze po łasce Boga blogo- 
sławieństwo” — tak mówił kanclerz Jerzy 
OH starając się o rekę 


czó 'wny. 

w pi wojewody mińskiego 
Krzysztofa Zawiszy czytamy, że „cokol- 
wiek ma reputacji w świata i blogasła- 
wieństwa u Pana Boga, ma ta z osobliwej 
laski Opatrzności, że mn dał przyjaciela". 
Ma tn na myśli swoją żoną Teresę Tysa- 
kiewiczówna, 

Wyraz „przyjaciel“ był dla kobiety wy- 
razem emancypacji w najpiękniejszym tego 
słowa. znaczemin. 

Bywały teź białogłowy, które nrześcigały 
awych mężów w raztranności następowania 
a niejednokrotnie dorównywały im energiją 
i męstwem. 

Mulier fartis nia należała da rzadkości. 
Postać wojewodzianki sandomierskiej Ma- 
ryny, późniejszej carycy, jest najlepszym 
onsnbieniem ambicji, energii, męstwa nie- 
wieściego. W swej chorabliwe: ambicji 
była zdolną wyrzec się godności monarszej. 
„Będąc panią narodów, canrową moskiew- 
ską — pisała — wracać do stanu szlachcian- 
ki polskiej i znowu poddanką być nie mo- 
ge". . 

Na wałach Moskwy zabiega drogę wele- 
kającym i woła: „Co czynicie, źli ludzie! 
Jam bialogłowa a serca nie trave!“ Była to 
nieugiętej woli kobieta, odznaczająca się 
wybitną indywidualnością graniczącą na- 
wet z deapotyzmem. 

Do częstych zjawisk znliczyć należy ko- 
biety zwane popularnie Herod-haba. Dwie 
'Anusie, Opalińska i Stadnicka, Zofja Żmi- 
chowska po ostatnim mężu wojew. troeka 
Tyszkiewiczowa, 


staczają niejednokrotnie krwawe baje, 


Szczególnie ta ostatnia, walcząca przez a- 
kres 35 lat z Potockimi, Radziwiłłami, Wol- 
ekimi, Buczackimi, Czurytami. Jan Pasek 
z właściwą sobie dosadnością opisuje He- 
rod-kahę podwojewodzinę Sułkowską, któ- 
ra ośmiela się witać króla Jana Kazimie- 
rza stekiem słów obrażających, modli się 
„żeby tego króla, wydziercę, szarpacza, 
krwi” niewinnej wylewcę, pioruny strzaska- 
ły, żeby ga pierwsza kula nie ominęła itd.". 

Podobnych jej kobiet było w tym czasie 
wiele a niejedne z nich wywierały nawet 
wielki wpływ na mężów stanu. — Jedną 
za świetnych O ówczesnych była 
hetmannwa w. k. Sleniawska, posiadająca 
miezwykle hystry i lotny umysł, szczegól- 
nia w zawiłych kwestiach politycznych. — 
To też niejednokrotnie wyręcza swego mal- 
żonka w sprawach, z których on nie znaj- 
duje wyjścia ani rozwiązania. WIERA 
nazywa ją „wielką rzeczniczką tak dobre- 
go tomu, że z calą Europą miała konferen- 
cja”. 

Podziwu godną i specjalnego eśle- 
nia wymaga postać Kossakowskiej, intere- 
sująca się żywo losami i sprawami kraju 
swego. Sama o sobie mówi, że „siedzieć bez 
wiadomości interesów publicznych, ze 
śmiercią by się dla mnie równał czas spę- 


Daniłowi- 


Zdawsłoby się, że i w życiu towarzy- 
skiem, kobieta zajmuje dominujące stano- 


„DZIENNIK PORANNY" Nr. 18. Piątek, 24 stycznia 1941. 


Kobieta na przełomie wicków. 


wisko. Tak jednak nia jest. Pod tym wzgłę- 


dem 
oddała ona plerwszeństwo 
miążczyźnie, 


a to z kilku nawet powodów: najpierw su- 
rowe, aż do przesady pojmowanie skrom- 
ności i wstydliwości niewieściej doprowa- 
dzało niejednokrotnie do zupełnej ignoran- 
oji i nieznajomości podstawowych zasad 
dolrego wychowania i ogłady towarzy- 
skiej, 

Jedymą akademia bon tonn był w tym 
czasia dwór królewski, lecz liczba fraucy- 
meru była dość ograniczoną. to też nie 
wszystkie panie mialy dostęp do tej 
„wszechniey*. Z tych też powodów kobie- 
ta tych czasów nie mogła brać żywego n- 
działu w życiu towarzyskiem. 

Pierwotny ruch kobiecy, podobnie, dak 
wszystkie dalsze szły zawsze w parze z ja- 
kismé wielkiem dziełem reformy spolecz- 

ezy politycznej. 
'ak bylo we Francji w czasie rewolucji, 
w Ameryce wojna o niepodległość daje ha- 


alo ruchawce kobiecej, wreszcie w Niem- 
czech początek romantyzmu zapoczątko- 
wuja nową erę w życiu kobiet. Rok 1881 
przynosi 
palny zwrot w dotychczasowe] 
szarzyźnie niewiast polskich. 


Drugi okres ruchu kobiecego zaczyna 
sią od roku 1870, kiedy wyłania GQ nowa 
zupełnie dotychczaa postać „koshlety za- 
robkującej, coraz częściej mówi się O znie- 
sieniu krzywdzących ograniczeń prawnych, 
© przygotowaniu kobiety do zawodów i 
anil racy z męczyzną na każdym odcin- 

o Na czolo wysuwa się Eliza Qrzeazko- 
w awych utworach walczy o zre- 
E kira powyżazych postnlatów. W. o- 
bronie stają również pozytywiści. 

Uniwersytety zapełniają się coraz lios- 
niej młodzieżą żeńską, zajmującą czołowe 
słanowiska w każdej iedzinie życia. 

Emaneypacja kroczy wielkiemi krokami, 
kroczy przed eiebie śmiało aż pa dzień dzi- 


siejszy... 
Famina. 


Całun turyński. 


Dziesięć lał temn, w roku 1981 sfotogra- 
fowal Calun turyński znany włoski foto- 
graf Józef Enrie, zaprzysiężony specjali- 
nta członek włoskiej komisji badawczej i 

edaktor fachowego pisma, poświęconego 
fotografii, W ciągu dwóch 2-godzinnych 
posiedzeń (ad godziny 10.0—12.30) w obe- 
oności licznych przedstawicieli świata nau- 
kowego zrobił Józef Enrie dwa Ez Je 
dno przy PY o sile 16.000 świec, 
drugie 20.000 á A 

Rezultat tego 3 zdjęcia był By wanie 
dobry. Na kliszy ukazal się na tle płótna 
obraz postaci | twarzy Chrystusa o wyrat- 
nych stosunkowo zarysach. 

W. ten sposób udowodniła nauka, że Ca- 
lnn turyński, co do którego Kościół kato- 
licki nie wypowiedział się zdecydowanie, 
czy, należy uważać go za autentyczną reli- 
kwię zie jest istotnie Oalunem, w który spo- 
wito ciało Chryatusa po zdięcin z krzyża. 

Całun turyński jest biało-żóltą tkaniną, 

lędącą własnością włoskiego domu pamu- 
iacego. Poraz PIZZY, sfotografawał Ca- 
oni za ROR nem pozwoleniem ówczesne- 

króla Humberta I. zdolny Iatograt- 
BE i adwokat turyński ndo Pia 
w roku 1898. Fotografował go przez szybą 
szafki, w które] spoczywało płótna rozclą- 
aniętu na ramie. 

Nie oczekiwał on pozytywnego wyniku 
swej pracy, toteż zdumienie jego nie miało 
kranie, gdy na negatywie ukazała się po- 
stać Chrystusa, Jednak mimo. że zdięcie 
jego stało się wydarzeniem dnia, dopiero 
postęp techniki fotograficznej pozwolił na 
otrzymanie zdjęcia prawdziwego oblicza 
Chrystusa w formie, którą uzyskał Enrie. 
Okazalo sie wiec ponad wszelką watpli- 
wość, atan turyński jest tym samym 


kawalkiem płótna. które w dzień wielko- 
piątkowy zakupił był Tozet: z Arymatei, hy 
jeszcze tegoż dnia owinąć niem i złożyć do 


grobu ciało Chryetnea. W zwojach tego 
całunu przeahywało ona, wedle B 
ło 4 dziesięciu la 


czesna aoczewki aparatu fotograficznego 
Józefa Enriego wydobyły z vamazanycć 
RL dostrzegalnych plam na materji ca- 
lumu — wyraźne oblicza Chrystuea. 

Znana st ka Tarsea Neumann 
z Konnsrarsuth w chwili, kiedy paryski in- 
żynier C. Cordonnier pokazał jej zdjęcie 
zy, zwa „mczęła płakać krwawe- 
m! łzami jąc, że taką eama twarz 
Zbawiciela p ogludala w swych mistycznych 
wiziach. 

Jakże wygląda oblicze Ohrystnea 
zdjęciu fotograficznem? 

Zarya twarzy postarzałej cierpieniem mę- 
ki wychodzi bardza wyraźnie, Na czole wi- 
dać plamki — ta krople krwi, wywołane 
koroną cierniową. ZE ręki pokazuje 
nam przebicie jej gwoździem przez azczeli- 
ną miedz; 


na 


ykostna, zwana „destota”. 
Qlkrzymia wrałe Jakle wywołało w 
całym świecia op GIO zdjęć I opi 
zów badań — sle poprostu oplsa 
Materjalizm X XX wieku nie zdołał zapobiec 
szerzeniu sią wieści o potwierdzeniu przez 
naukę i technikę, będącą przecież WY! HEAP 
wem nietylko cywilizacji materialnej, ale 
płodem dncha ludzkiego — dziedziny życia 
tak odauwanej na nbocza, jaką jest wiara. 
Wśród zawieruchy wojennej, gdy życie 
duchowe siłą rzeczy ulega pogłębieniu — 
warto przypomnieć o dziesięcioleciu od- 
krycia przez aoczewki nich fotograficz- 
nego — prawdziwego oblicza Chrystusa. 


Przepowiednia. 


Czytając ozasapisma, niemal codziennie 
możemy EU GS mniej 
więcej następującej 

— Widzi przyszłość człowieka... Pozbawi 
cię cierpień.. Wskaża złodzieja... i t d. 

Nie sądźmy jednak, że tylko u nas jeat 
tyle ludzi EE darem.. jasnowi- 
dzenia. I w innych krajach teź nie brak 
jednostek, kłóre wszystko widzą i wiedzą. 
Dla przykładu opowiemy poniżej o bardzo 
ciekawem zdarzeniu, jakie miało miejsce 

w Budapeszcie. 


— Pewnego dnia wybrałem się z żoną i 
szwagrem na kilkudniowy pobyt do Bu- 
dapesztu, Bawiliśmy się znakomicie i wł 
Śnie mnie przyszła fantazja odwiedzi 
człowieka, którego reklamowe ogłoszenia 
już poprzednia czytywałem w dziennikach. 
Pewnegu popołudnia weszliśmy więć wszy- 
sey troje do gabinetu pana X. znającego 
przyszłość zwykłych śmiertelników. 


Przywitał nas piękny, smukły mężczy- 
zna, 6 czarnych, jak węgiel oczach i Śnia- 
dem obliczu, a gdy zajęliśmy miejsca we 
wskazanych nam fotelach, sam usiadł na 
ziemi na sposób turecki i zaczął przepo- 
wiadać: 

— Widzę, że najbliższa poczta przynie- 
sie dla państwa bardzo ważne listy. Mu- 
sicie więc natychmiast wracać do domu. 

Nie chcialem w to wierzyć, bo nikt z mi 
szych znajomych, ba, nawet krewnych, nie 
wiedział, że wyfrunęliśmy do Budapesztu. 
Gdy powaątpiewałem w myśli o prawdzi- 
wości przepowiedni, pan X. wpatrywał się 
tymczasem badawczo w mego szwagra i 
wkońcu rzekł 

— Umrze atarszy pan w przyszłym ty- 
godniu i pozostawi panu wiele pieniędzy. 

Przepowiednia ta nie wywarła oczywi- 
ście przykrego wrażenia na moim szwa- 
grze, żalował tylko, że nie mógł dowiedzieć 
się nazwiska owego wspaniałomyślnego 
testatora. 

Nasz „wyrokodawca” przyglądnął się dla 
odmiany mojej żonie i oświadczył. że w 
ciągu najbliższych trzech tygodni zakocha 
się. 

— Co zatem mnie czekał — spytałem, 
uśmiechając się pod wąsem. 

Przez parę chwil musiałem znieść na s0- 
bie przenikliwy warok wróżbity, wkońcu 
usłyszałem: 


— Panie! Przyszłość pańską widzę w 
. Zanim nów nastanie, 


tko: żonę, pieniądze, przy- 


w tonie głosu przepo- 
wiadającogo bramialo coś nieprzyjemne- 
go, stanowezego i wyrocznia ta zrobiła na 
nas wszystkich naprawdą wielkie wraże- 
nie, 

Wbrew naszej woli etaliśmy eię wezyscy 
jakoś małomównymi. Wkońcn mój szwa- 
gier pierwszy zaproponował powrót do 
hotelu. Zapłaciiiśmy za przepowiednię i 
pojechaliśmy  dorożką, gdyż naprawdę 
straciliśmy humor i odeszła nam chęć do 
zabawy. 

Po przybyciu na miejsce pierwszem 
naszem pytaniem było, czy niema listów... 
i zdumiełiśmy się, gdy portjer oświadczył 
nam, że.. niestety niema żadnych. 


Nie będę dodawał, że z innych przepn- 
wiedni nie spełniło się też kompletnie 
nie... 


Najbrudniejsza wieś na świecie. 


Za najbrudniejszą wieś na Świecie ucho- 
dzi miejscawość Phari-long w Tybecie. 
Rozrzuconych tam jest około 200 lepianek, 
w których żyją ludzie. Wymieniona wieś 
została zbudowana przed mniejwięcej 500 
laty. a ponieważ mieszkańcy jej mają zwy- 
«zaj wyrzucania wszelkich śmieci i nie- 
vzystości wprost przed swe domy, przetn 
nagromadziły sie tam całe stosy euchną- 
cych śmieci. które wyrastają aż ponad da- 
chy lepianek. 

Przez te góry śmiecia przekonane są ma- 
le przejścia. przez które mieszkańcy lepi 
nek mogą przedostać się nazewnątrz. 
szkańcy tej najbrudniejszej wsi nie myją 
się nigdy. Nagromadzony na ciele brnd 
patrzebny im jest dla utrzymania ciepla, 
gdyż miejscowość Phari-Jong iest najwy- 
żej położoną, zamieszkałą osadą ludzką na 
świecie. 

Przeciw wielkim mrozom. panującym 
tam w zimie chronią się mieszkańcy swo- 
ia powłoką brudu i grubem odzieniem, 
wdziewanem jedna na drugie, albowiem 
materjału opałowego jest tam bardzo ma- 
ło, do tego stopnia, że ludzie przyjmują 
przew: surowe pożywienie. Suszone 
mięso i jarzyny sprowadzane z niżej po- 
lożonych miejscowości stanowią główne 
ich pożywienie. 


Ciekawe zagadnienie tuhylców 
na Gwinei. 


Nowa Gwinea jest — jak wiadomo — bar- 
dzo ubogą w zwierzęta ssące. Tubyley zaj- 
mują sią jedynie hodowlą czarnych świń, 
które też stanowią dowód zamożności 
względnie ubóstwa Kanaka, Wiele trana- 
akcji odbywa się tam drogą zamiamy, przy- 
czem świnie stanowią jednostkę płatniczą, 
zwlaszcza gdy chodzi o kupno narzeczonej. 
W związku z kupnem kobiet rodzi się aze- 
reg trudnych do rozwiązania zagadnień, 
których epilog  zmajduje niejednokrotnie 
swe miejsce przed sądem naczelnika. Oto 
parę przykładów: 

Jeżeli nabywa się narzeczoną za ceme 
dwóch wieprzów i jeżeli jeden z nich zde- 
chmie przed przybyciem narzeczonej do 
wioski, ezy slusznem jest żądać innega wie- 
przai Jeżeli żona popełni wizrołomstwo, a 
mąż zabije ją. zy przysługuje SEA 
odszkodowania i w jakiej wysokości 


Jabłoń Ewy. 


Na wyspie Cejlon, jaka leży nieda- 
leko południowych wybrzeży Azji, rośnia 
wiele różnych ciekawych i dziwnych mo- 
ślim. Jedną z takich roślin — to drzewo, ja- 
błoń Ewy, jak ogólnie nazywają je na 
Ceiłonie Jabłoń ta posiada piekne won- 
ne kwiaty, a owoo jej posiada formę i 
wygląd jabłka, która z zawnątrz jest po- 
marańczowa, a wewnątrz e cza 


Ar 
zmak 1 w ry 
mk = 


Ten ciekawy znak oraz fakt, be owoa 
jest trujący, przyczyniły się do rozpow- 
szechnienia się przekonania, że to jabłka 
E BC GEE. z raju. Ponę- 

y wygląd owoem miał spowodować E- 
we do nadgryzienia go, dlałego właśnie 
i drzewn nadano nazwą „iabłoń Ewy", 


ši 
Aby tylko zdobyć rozgłos. “ 


Komiczny był wypadek, dzięki któremn 
został ujawniony talent sławnej później 
artystki gconicznej we Wiedniu, Marji 
Fein. Ponieważ nie mogla ona ma 
miejsca w ża.lnym z teatrów wyładawy” 
wału swój zapał dla gziukć w tem sposób, 
że deklamowała wyjątki z dramatów w je- 
ag z parków wiedeńskich. 

dy pewnego dnia artystka deklamowa* 
ła zbyt donośnym głosem soemę Ote- 
lji z A zbliżył sią do niej policjant, 
który pelmił straż w parku, a uważając ją 
za umysłowo chorą, odprowadził do URE 
sarjatu za zakłócenie spokoju publieżn. 

iedy GERE znalazła się przed obi i: 
osen daR ien chego nia prekin omać 0 
prawdziwości jej mentów, po! jej 
coś zadeklamować. BB wysłuchaniu dod 
macji sędzia nietylko ił 
ale złożył jej serdeczne gratnlacio. 

Fakt ten stał się wkrótce losn: 
całym Wiedniu, a niektóre dzienniki sk 
mieściły nawet podobizny pani Feim, 

Niedługo też mnsiała ona oi na w 
pragnione engagement i zaraz 
szym występie odniosła niezwykły” sukcea. 


CIEKAWOSTKI. 


W Indjach jest głęboko zakorzeniony, 
zwyczaj, że wdowom w ll-tym dnin 
śmierci małżonka CEE się RWE Wii 
mo, że wdowa nigdy nie może wyjść ja 
raz drugi zamąż. Doniedawna jeszcze, bo 
do 1830 roku w całych Indjach palono 
wdowy po śmierci mežā. 

Podczas pogrzebu jednego z królów na 
początku XV stulecia wraz z ciałem 
zmarłego spłonęło na stosie 300 jego żon. 


* * * 


Mleko od dawien dawna było uważane 
za znakomity środek kosmetyczny, W ata- 
rożytnym Rzymie wiełkiem powodzeniem 
cieszyło się mleko ośłe, które zresztą i u 
nas w wieku XVIII było stosowane jako 
lekarstwo przy chorobach płuenych. W, 
Indjach hindnski myją swe włoay w mle- 
kn koziem, które ma być znakomitym 
środkiem przeciwko siwiźnie. 

* k*k $ 

W Pekinie jeżdżą po mieście pewnego 
rodzaju wózki, na które ludność składa n- 
marłe dzieci, a które potem wywożą za 
miasto i zanurzają w niegaszonem wapnie. 
To tlumaczy rzadkość mogił dziecięcych 
po wsiach, gdzie przecież widuje się mnó- 
stwo grobów, poświęconych dorosłym. Tak 
samo nigdy nie spotyka sią orszaku po- 
grzebowego, odprowadzającego dziecko na 
miejsca wiecznego spoczynku, 


k ë k *»* 


Godnym uwagi jest fakt, że Chińczycy. 
odnoszą się z wielkim szacunkiem do 
pieru zapisanego lub Oni 
nia pojmują obojętność jaką my IE 

na których jest 


dzimy sią z papierami, 
skreślona myśl ludzka. 


Pn 
MŁODZIUTKA, zamożna idealistka, domatorka, po- 


zma kulturalnego puna w celu matrymomialnym. — 
Oferty Dod „Słentczku” Zeitungevertieh, Somowitz. 
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POSZUKUJĘ pokoju umeblowanego w dobrym do- 
mu, możliwie z pelnem utrzymaniem. Zeitungaver- 
trieb, Sasaawiiz, Hauptstr. 18, pod „Mieszkanie”, 39 
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